
ł W Cbwalęcinie 
i Koninie-Kubach 

i Dziembówku 
Spracują na wspólnym

W powiecie jarocińskim
t powstała niedawne czwarta 

w tym roku spółdzielnia. 
Założyło ją 13 chłopów z

, Chwalęcina, którzy podpisali 
' statut typu III przystępu­

jąc z miejsca do wspólnych 
przygotowań przedsiew-
nych.

W minioną sobotę na to­
ry* gospodarki zespołowej 
przeszło również piętnastu 

, chłopów ze wsi Konin-Huby, 
gromada Podpniewki, po­
wiat szamotulski. Na 103 
hektarach nowi spółdzielcy 
gospodarować będą według 
statutu typu Ib. Nowa spół­
dzielnia produkcyjna w za­
łożeniu której wiele dopo­
mógł członek pobliskiego go­
spodarstwa zespołowego w 
Koninie — Stanisław Cio- 
szyk, przyjęła dla uczczenia 

< Święta Kobiet nazwę „Ós­
my Marca". Przewodniczą­
cym wybrano Kazimierza

\ Witkowskiego.
W7 tym samym dniu po­

wstała w powiecie chodzie- 
skim (ósma w marcu w na­
szym województwie) spół­
dzielnia produkcyjna w 
Dziembówku, gromada 
Dziembowo. Osiemnastu rol­
ników podejmie zespołową 
pracę na 164 hektarach. 
Wybrali oni statut typu Ib, 
wysuwając na przewodni, 
czącego Bogumiła Załachow- 
skiego, który dotychczas 
stał na czele komitetu zało­
życielskiego. Nowe gospo­
darstwo zespołowe nazwano 
imieniem Adama Mickiewi­
cza. (pż)
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Honorowy gość 
Komitetu

V Międzynarodowego 
Konkursu

im. Fr. Chopina
W dniu 12 marca 1955 r. przy­
była dc Warszawy na zaprosze­
nie Komitetu V Międzynarodo­
wego Konkursu im. Fryderyka 
Chopina — jako honorowy 
gość — królowa Elżbieta bel­
gijska. Na zdjęciu: królowę 
Elżbietę belgijską wita prezes 
Towarzystwa, im. Fryderyka 
Chopina — Jarosław Iwaszkie­

wicz.
CAF — fot. Baranowski

*

Rok XI Wydanie AS

Posiedzenie Biuro
Światowe! Bady Pętają

Sekretariat światowej Rady Pokoju opublikował nastę­
pujący komunikat:
„Dnia 11 marca 1955 r. roz- na), przewodniczący Związku 

poczęły się w Wiedniu obrady .Niemców walczących o jed- 
światowej Rady Po- ność, pokój i wolność; Anna 

Seghers (N.RD', pisarka; pa­
stor Ragnar Forbech (Nor­
wegia) ; Kinkatsu Saiontsi 
(Japonia), b. senator, wydaw 
ca; Nobuo Kusano (Japonia), 
profesor uniwersytetu w To­
kio; Leon Kruczkowski (Pol­
ska), przewodniczący Związ­
ku Literatów Polskich.

Biura
jkoju. Porządek dzienny obrad 

- iobejmuje następujące punję- 
< ty: sprawa przeprowadzenia 
i światowej kampanii przeciw- 
i ko przygotowaniom do wojny 
j atomowej oraz sprawa zorga- 
i nizowania w Helsinkach w dn.
' 22—29 maja 1955 r. Świato-
• wego Zgromadzenia przedsta- 
j wicieli sił pokoju.
; W obradach Biura biorą. u- 
I dział następujący członkowie 
| Biura oraz osoby zaproszone:
• Fizyk John Bernal (Wielka 
! Brytania), wiceprzewodniczą­
cy światowej Rady Pokoju; 
Eugenie Cotton (Francja), 
wiceprzewodnicząca świato­
wej Rady Pokoju, przewodni­
cząca światowej Demokra­
tycznej Federacji Kobiet; 
Arthur Lundkvist (Szwecja), 
pisarz, wiceprzewodniczący 
światowej Rady Pokoju; Ga­
briel d‘Arboussier (Afryka 
środkowa), adv/okat, wice­
przewodniczący światowej 
Rady Pokoju; profesor I). Ko 
sambi (Indie); pastor F. Bos 
cue (Francja); Ilia Erenburg 
(ZSRR), pisarz; Nicolas Guil- 
len (Kuba), poeta; Tsai Ting- 
kai (Chiny), deputowany; 
prof. Walter Friedrich (NRD) 
prezes Niemieckiej Akademii 
Nauk; Wilhelm Elfes (Nie­
miecka Republika Federal-
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Nad czym obradować
VI sesja Sejmu PRL

będzie

Zakłady w Kędzierzynie, naj­
miększa inwestycja planu ó-let- 
mego w przemyśle chemicznym, 
zostały zbudowane na gruzach 
dawnych zakładów koncernu 
l- G. Farben Industrie, które 
Pracowały w czasie wojny dla 
hitlerowskiej machiny wojen­
nej. Zakłady w Kędzierzynie 

nastawione m. in. na pro­
dukcję: 1) związków azoto­
wych, 2) syntetycznych kwa-
SOw tłuszczowych, niezbędnych 
do produkcji mydeł, 3) niezna­
nych dotąd Polsce środków my- 
Jących, nie wymagających do 
swej produkcji ani tłuszczów, 

ani sody.
zdjęciu: fragment wież 

wsorbcyjnych kwasu, azotowe­
go.

CAF — fot. Pieńkowski

Odroczenie debaty
nad układami paryskimi
w senacie
amerykańskim

Korespondent agencji As­
sociated Press donosi z Wa- 
jzyngtonu, ze przewodniczą- 

Senackiej komisji spraw 
granicznych George podał 

Wiadomości, iż rząd Eisen- 
z n er^ zwr°cił się do senatu 
ca r0Sbą o odroczenie do koń- 
CWolnarca nieco później- 
uk/?! tepninu debaty nad 
ninvTarni w sPrawie uzbróje-
ua Niemiec zachodnich.
.'\t°resPondent podkreśla, lż

On.le odroczenia deb 
na ^rcia ,r 

ni^rCją a Niemcami zs
w sprawie Saary.

Rebelia w Wietnamie
południowym

Jak donoszą z Saigonu, sy­
tuacja w Wietnamie połud­
niowym jest coraz bardziej 
napięta. Starcia zbrojne mię­
dzy wojskami rządowymi a 
oddziałami sekt polityczno- 
religijnych i grupami dezer­
terów przybierają coraz więk­
sze rozmiary.

32 bataliony wojsk rządo­
wych, wspierane przez czołgi 
i artylerię, walczą o opano­
wanie terenów położonych na 
południe od rzeki Mekong, 
gdzie zgrupowały się „pry­
watne" oddziały sekty Hoa 
Hao. Drugi „front" znajduje 
się na północ od Saigonu. 
Jednocześnie, w obawie przed 
zamachem, premier Ngo Dinh 
Diem wezwał dodatkowe od­
działy do Saigonu. Siły Ngo 
Dinh Diema oceniane są na 
około 200 tys. żołnierzy, lecz 
„lojalność" tych wojsk nie 
jest pewna.

Matusow 
fęfcct si^ 
o swoje życie

B. agent tajnej policji ame­
rykańskiej H. Matusow — 
świadek koronny minister­
stwa sprawiedliwości USA w 
licznych procesach przeciwko 
działaczom postępowym, o- 
świadczył ostatnio, iż obawia 
się, że tajna policja będzie 
chciała go „sprzątnąć" z po­
wodu odwołania fałszywych 
zeznań. Matusow dodał, ze 
życie jego jest w niebezpie­
czeństwie, gdyż „wiadomo, jak 
Mac Carthy pracuje".

WARSZAWA (PAP)
Pierwsze posiedzenie VI sesji Sejmu

zgodnie z uchwałą Prezydium Sejmu — 
godzinie 11.

W toku obrad VI sesji Sejm 
wysłucha expose prezesa Ra­
dy Ministrów o polityce za­
granicznej. rządu Polskiej Rze­
czypospolitej Ludowej i prze­
prowadzi dyskusję o polityce 
zagranicznej.

Na porządku obrad sesji 
Sejmu znajdzie się również u- 
chwalenie budżetu państwa na 
rok 1955 i przyjęcie sprawo­
zdania Rady Ministrów z wy­
konania budżetu państwa za 
rok 1953. Zgodnie z uchwa­
łą Rady Seniorów Sejm omó­
wi prace wojewódzkich zespo­
łów poselskich i wnioski w 
sprawie zmian w regulaminie 
Sejmu.

.Jak się dowiadujemy, Sejm 
rozpatrzy również zgłoszony 
w dniu 12 bm. przez rząd pro 
jekt ustawy o przekazaniu są­
dom powszechnym właściwo­
ści sądów wojskowych w spra 
wach karnych osób cywilnych, 
funkcjonariuszów organów bez 
pieczeństwa publicznego mili­
cji obywatelskiej i służby wię­
ziennej.

Przewiduje się, że VI sesja 
Sejmu potrwa około dwóch ty 
godni. Obrady sesji toczyć 
się będą na plenum oraz w ko 
misjach sejmowych, które roz­
patrzą poszczególne działy i 
części budżetu państwa Po­
nadto rozpatrzenie budżetów 
terenowych poprzedzą zebra-

Na rozkaz USA

Bezczelne
wystąpienie
króla Kambodży

Jak podaje agencja France 
Press, nowy król Kambodży 
Suramarit oskarżył 11 bm. 
Między naród. Komisję Nad­
zoru i Kontroli w Kambodży 
o „mieszanie się w sprawy we 
wnętrzne kraju". Gwałcąc po­
rozumienie genewskie, rząd 
Kambodży zaproponował Ko­
misji, aby zaprzestała swej 
działalności i opuściła • tery­
torium Kambodży.

Agencja podaje, iż dobrze 
poinformowane koła w Kam­
bodży łączą powyższe zarzą­
dzenie króla z niedawną wizy 
tą w Kambodży sekretarza 
stanu USA Dullesa, który — 
jak wiadomo — domagał się 
zwiększenia liczebności armii 
Kambodży, przekazania tej 
armi pod kontrolę „instruk­
torów" amerykańskich i wy­
rzeczenia się powszechnych 
wyborów.

rozpoeznie się — 
w dniu 16 bm. o

nia wojewódzkich zespołów 
poselskich poświęcone omó­
wieniu budżetów poszczegól­
nych województw.

Delegacja
Rady Najwyższej ZSRR
przybędzie na obrady 
VI sesji Sejmu PRL

WARSZAWA (PAP)
Prezydium Sejmu Polskiej 

Rzeczypospolitej Ludowej za­
prosiło delegację Rady Naj­
wyższej ZSRR na VI sesję 
Sejmu.

Rada Najwyższa ZSRR 
przyjęła zaproszenie, zapo­
wiadając przybycie swej de­
legacji na obrady Sejmu, któ 
re rozpoczynają się w dniu 
16 bm.

Zdrajcy narodu polskiego
szpiedzy amerykańskiego wywiadu

przed Sądem Wojskowym w Warszawie
W poniedziałek, dnia 14 bm. 

przed Wojskowym Sądem Rejo- 
nowym w Warszawie rozpoczął 
się proces grupy szpiegów, zli-

Z pobytu królowej
Elżbiety belgijskiej
w Warszawie

WARSZAWA (PAP)
Bawiąca w Warszawie jako 

gość honorowy komitetu V Mię­
dzynarodowego Konkursu im. 
Fryderyka Chopina, królowa Elż 
bieta belgijska zwiedziła w nie­
dzielę. 13 bm. miejsce urodzenia 
Chopina w Żelazowej Woli.

W dworku, w którym urodził 
się wielki kompozytor polski, 
królowa wysłuchała kilka utwo­
rów wykonanych przez prof. H. 
Sztompkę. W godzinach rannych 
królowa obecna była na nabo­
żeństwie w kościele Sw. Krzyża, 
gdzie złożone jest serce Chopi­
na. Tegoż dnia wieczorem kró- 
Iowa Elżbieta obecna była w 
Operze Państwowej na przedsta­
wieniu „Halki" St. Moniuszki. 
Królowej towarzyszyli minister 
spraw zagranicznych St. Skrze­
szewski. minister kultury i sztu­
ki W. Sokorski oraz przewodni­
czący komitetu Konkursu im. 
Chopina — J. Iwaszkiewicz.

W dniu 14 bm. królowa Elż­
bieta w asyście członków swej 
świty oraz posła Belgii w Polsce 
i członków poselstwa złożyła wie­
niec na Grobie Nieznanego Żoł­
nierza.

W ciągu przedpołudnia królo­
wa Elżbieta zwiedzała Warsza­
wę.

Wieczorem królowa Elżbieta 
obecna była w Filhaiunonii Na­
rodowej na przesłuchaniu III 
etapu konkursu im. Fr. Chopi-

Z kroniki dyolomatycznej
W dniu 14 bm. nowomianowa- 

ny ambasador nadzwyczajny i 
pełnomocny Rumuńskiej Repu­
bliki Ludowej w Polsce Marin 
Florea Ionesco złożył wizytę 
wstępną ministrowi spraw zagra 
nicznych Stanisławowi Skrze­
szewskiemu ,

kwidowanej przez władze bezpie 
ezeństwa na przełomie 1953/54 r. 
statki wywiadu amerykańskiego, 
organizowanej w Polsce przez 
agentów amerykańskiego ośrod­
ka szpiegowskiego „Camp Klng“ 
w Niemczech zachodnich.

Na ławie oskarżonych zasiedli 
agenci wywiadu amerykańskie­
go: Jerzy Lewszeckl, Stanisław 
Rajkowski. Józef Babiarz oraz 
wciągnięci przez Lewszeckiego 
do współpracy szpiegowskiej na 
terenie kraju: Eryk Skowron, 
Zofia Ozołosińska i Feliks Szcze­
pański.

Po sprawdzeniu danych perso 
nalnych oskarżonych, odczytany 
został akt oskarżenia.

Ośrodek szpiegowski „Camp 
King“, z którego zostali nasłani 
do kraju: Lewszecki, Rajkowski 
i Babiarz, mieści się w Oberur- 
sel k. Frankfurtu n. Menem. W 
ośrodku tym agenci wywiadu re 
■krutujący się ze środowisk emi 
gracji londyńskiej, bądź też ze 
zbiegłych z kraju dezerterów i 
kryminalistów, przechodzą prze 
szkolenie szpiegowskie pod o- 
kiem specjalistów amerykań­
skich, następnie, odpowiednio 
wyposażeni, są oni przerzucani 
do kraju z zadaniami prowadze-

(Ciąg dalszy na str. 2)

Komunikat
Biura Prac Sejmowych
Kancelarii
Rady Państwa

Biuro Prac Sejmowych Kan 
celarii Rady Państwa zawia­
damia, że posiedzenia wszyst­
kich wojewódzkich zespołów 
poselskich odbędą się w śro­
dę, dnia 16 marca br., o godz.
9 w salach Domu Poselskiego 
przy ul. Wiejskiej nr 4.

W o jewódzka
Narada
Teatralna

W Poznaniu odbyła się w dniu 
wczorajszym pierwsza Woje­
wódzka Narada Teatralna, zor­
ganizowana przez Komisję W RN 
a poświęcona omówieniu naj­
istotniejszych spraw teatrów 
naszego województwa.

Jak wiadomo, przed paru ty­
godniami Komisja Kultury do­
konała szczegółowych wizytacji 
w teatrach Poznania, Gniezna 
i Kalisza, badając warunki pra­
cy tych placówek.

Poczynione obserwacje, zebra­
ne w referacie Komisji Kultury, 
stały się punktem wyjścia sze­
rokiej 1 żywej dyskusji na wczo­
rajszej naradzie. Aktorzy, reży­
serzy. krytycy i działacze kul­
turalni Poznania, Gniezna i Ka­
lisza wypowiadali się na temat 
zagadnień zarówno ideowo-arty­
stycznych jak i bytowych na­
szych teatrów.

Wysunięto też szereg słusz­
nych wniosków i postulatów, 
których realizacja przyczyni się 
niewątpliwie do podniesienia sta 
nu narzych scen i poprawy wa­
runków pracy zespołów aktor­
skich.

W naradzie uczestniczyli m. in. 
I sekretarz KW PZPR — Sta­
siak, sekretarz KW PZPR — 
Kraśko oraz przewodniczący 
Prez. WRN — Pieprzyk.

Obradom przewodniczył Euge­
niusz Paukszta, przewodniczący 
Komisji Kultury WRN.

Jeśli znasz 
języki obce

zgłoś się na tłumacza
Polski Komitet V Świato­

wego Festiwalu Młodzieży i 
Studentów o Pokój i Przy­
jaźń ogłasza ochotniczy zaciąg 
osób biegle znających języki 
obce do prac w okresie Festi­
walu w charakterze tłuma­
czy.

Tłumacze będą zajęci pra­
cami festiwalowymi od 20 lip 
ca do 20 sierpnia 1955 r.

W wyższych uczelniach ,za 
równo wśród studentów jak 
i pracowników naukowych, 
zaciąg przeprowadzają zarzą­
dy uczelniane ZMP i komi­
tety uczelniane ZSP.

Zgłoszenia nauczycieli do 
prac przy Festiwalu przyj­
mują oddziały powiatowe 
ZZNP.

Termin przyjmowania zgło­
szeń upływa z dniem 1 kwiet­
nia.

WYMIANA TOWAROWA MIĘDZY MIASTEM A WSIĄ 
Jan Kowalewski, chłop z gromady Grudusk (pow. Ciecha 
nów) pobiera z magazynu GS w Grudusku deski zaku­
pione za pieniądze otrzymane ze sprzedaży wolnorynko­
wej 800 kg żyta. Deski wydajc magazynier Stefan Oko­
niewski. CAF fot. JędLraszczak



Za rokowaniami o pokelowe zjjeifpaczenfe krają

Kampania protestów 
pnssiwba układom paryskim

w Niemczech zachodnich
BERLIN (PAP)
Naród niemiecki kontynuuje walkę przeciwko układom 

paryskim, domagając się przeprowadzenia ogólnoniemiec- 
kiego referendum ludowego w sprawie: „Pokojowe zjed­
noczenie Niemiec czy układy paryskie?".

Szereg wybitnyehdziałaczy 
katolickich i ewangelickich w 
Niemczech zachodnich wysto 
sowało apel do wszystkich 
chrześcijan w Niemieckiej Re 
publice Federalnej, aby do­
magali się rokowań ze Związ­
kiem Radzieckim w sprawie 
pokojowego rozwiązania pro­
blemu niemieckiego jak rów­
nież podjęcia kroków prze­
ciwko stosowaniu broni ato­
mowej. Apel podpisali m. in. 
profesor Akademii Pedago­
gicznej w Bonn — Klara Ma­
ria Fassbinder i profesor Aka 
demii Pedagogicznej w Wup­
pertalu — Johannes Harder.

Zarząd główny partii libe­
ralno - demokratycznej Nie­
miec wystosował apel do 
wszystkich obywateli NRD i 
Niemiec zachodnich, w któ­
rym wzywa do poparcia ru­
chu w sprawie przeprowadzę 
nia referendum ludowego w 
całych Niemczech.

W ubiegłym tygodniu 10 ty 
sięcy mieszkańców zachod­
niego Berlina podpisało u- 
chwalony we Frankfurcie 
n. Menem „Manifest Niemiec­
ki". * *O

Delegaci na konferencję 
związku zawodowego meta­
lowców w Dusseldorfie w 
imieniu 24.000 metalowców 
tego miasta potępili wojenne 
układy paryskie i zażądali 
przeprowadzenia rokowań w 
sprawie pokojowego rozwią­
zania kwestii niemieckiej.

W Miinchen - Gladbach i 
w innych miejscowościach od

X sesja
Europejskiej Komisji 
Gospodarczej ONZ

GENEWA (PAP)
Dnia 15 marca rozpoczyna 

się w Genewie X sesja Euro­
pejskiej Komisji Gospodar­
czej Organizacji Narodów 
Zjednoczonych. W sesji bie- 
rze udział delegacja Polskiej 
Rzeczypospolitej Ludowej, 
której przewodniczy minister 
pełnomocny dr J. Katz-Su- 
chy.

Pru foy
broni atomowej

NOWY JORK (PAP).
Jak wynika z doniesień pra 

sy amerykańskiej, w okresie 
między 18 lutego a 12 marca 
odbyły się na specjalnym po­
ligonie w pobliżu Las-Vegas 
(stan Nevada) próby broni 
atomowej. Dzienniki podają, 
że w okresie tym przeprowa­
dzono 5 wybuchów bomb ato­
mowych o różnej sile. Jedna 
z nich została zrzucona z sa­
molotu, inne zaś były umoco­
wywane na specjalnych wie­
żach wysokości 90 metrów. * 11

0 wolna
niezależna Austrie

Wiec w Wiedniu
WIEDEŃ (PAP)
13 marca mija 17 lat od do­

konania Anschlussu (wciele­
nia Austrii do hitlerowskich 
Niemiec).

Związek Bojowników Ruchu 
Oporu. Ofiar i Więźniów Fa­
szyzmu zwołał z tej okazji
11 bm. wiec poświęcony pa­
mięci ofiar faszyzmu. Prze­
mówienie wygłosił przewodni­
czący Związku, Steiner.

Podkreślił on, że ratyfika­
cja przez parlament bański 
układów paryskich przewidu­
jących remilitaryzację Nie­
miec zachodnich wzmaga 
groźbę nowego Anschlussu. 
Układy paryskie zezwalają do

były się zebrania protestacyj - 
ne przeciwko remilitaryzacji 
Niemiec zachodnich, zorgani­
zowane przez Związek Ofiar 
Hitleryzmu. Uczestnicy ze­
brań jednomyślnie zaaprobo­
wali „Manifest Niemiecki" u- 
chwalony we Frankfurcie 
n. Menem oraz zobowiązali 
się wzmóc walkę przeciwko 
układom paryskim.

Jak podaje agencja ADN, 
Prezydium Zachodnio - Nie­
mieckiej Rady Bojowników o 
Pokój wezwało ludność Nie­
miec zachodnich, aby nie 
osłabiała walki przeciwko u- 
kładom paryskim. Delegacja 
kobiet Augsburga wręczyła 
premierowi Baw’arii pismo 
wszywające go do głosowania 
w Bundestagu przeciwko u- 
kładom paryskim.

Robotnicy zakładów „Selb- 
teilwerk" w Heidenau (Dolna 
Saksonia) wysłali pismo do 
prezydenta Niemiec zachod­
nich Heussa wzywające go, 
by nie podpisał układów pa­
ryskich. Robotnicy domaga­
ją się w swym piśmie prze­
prowadzenia referendum lu­
dowego w sprawie tych ukła­
dów.

Przeprowadzenia referen­
dum zażądało również 3.000 
robotników; stoczni w Warne- 
miinde, uczestnicy wiecu pro 
testacyjnego,przeciwko ukła­
dom paryskim w Tangerhutte 
(NRD), na którym obecne 
były delegacje robotników za 
chodnio - niemieckich z Lu- 
neburga, Salzgutter i Ost- 
friesland.

Ferment
w berlińskiej SPD

BERLIN (PAP)
Jak podaje agencja ADN, 

11 bm. odbyła się w amery­
kańskim sektorze Berlina 
Neukólln konferencja funk­
cjonariuszy berlińskiej SPD. 
Upłynęła ona pod znakiem 
/'ozbieżnośei między młodymi 
funkcjonariuszami partyjny­
mi a berlińskim kierownic­
twem SPD, które składa się 
w znacznej części ze zwolen­
ników polityki amerykań­
skiej.

W imieniu berlińskich 
władz partyjnych przemawia 
li wiceprzewodniczący berliń­
skiej SPD — Willi Brandt i 
J. Braun oraz deputowany do 
Bundestagu z ramienia SPD 
Fritz Erler. Oświadczenie 
Brandta, że ruch na rzecz 
„Manifestu Niemieckiego" 
jest po ratyfikacji układów 
paryskich w Bundestagu już 
nieaktualny, spotkało się z

Duiles zamierza
udać się do Turcji

NOWY JORK (PAP)
Z doniesień prasy wynika,

że sekretarz stanu USA, Dul- 
les zamierza udać się w maju 
br. do Turcji w celu przepro­
wadzenia rozmów na temat 
utworzenia „systemu obrony" 
środkowego Wschodu.

wództwu bloku północno - at­
lantyckiego na dyslokację 
wojsk niemieckich na teryto­
rium Austrii. '

W tajemnicy przed naro­
dem — mówił Steiner — pro­
wadzone są przygotowania wo 
jenne w Austrii, tworzy się 
wojskowe oddziały kadrowe, 
które mają być oddane do 
dyspozycji dowództwa bloku 
północno-atlantyckiego.

Pobyt wojsk amerykańskich 
we francuskiej strefie okupa­
cyjnej Austrii, Tyrolu, grozi 
rozbiciem naszego kraju — 
powiedział Steiner. — My, pa­
trioci austriaccy, walczyliśmy 
li walczymy o jednolitą, wolną 
li niezależna Austrię.

ostrym sprzeciwem wielu 
funkcjonariuszy partyjnych.

Szereg mówców opowiedzia 
ło się za natychmiastowym 
podjęciem akcji przeciwko u- 
kładom paryskim.

Przewodniczący Socjali­
stycznego Związku Studen­
tów Schroer stwierdził w 
swym przemówieniu, że opo­
wiada się za systemem bez­
pieczeństwa zbiorowego i na­
rodowymi siłami zbrojnymi
w zjednoczonym państwie ; pod Apelem złożyło 80 proc, 
niemieckim. Inni dyskutanci | mieszkańców. W Pekinie ze-
krytykowali bierną postawę 
berlińskiej SPD wobec kam­
panii protestu przeciwko u- 
kładom paryskim. Gdy Willi 
Brandt postawił pytanie, co 
należy rozumieć przez akcję 
przeciwko układom paryskim, 
Schroer zawołał: „Młodzież 
rozumie przez to słowo wie­
ce, demonstracje i jeszcze raz 
demonstracje". Słowom
Schroera towarzyszyły burz­
liwe owacje.

22—24 kwietnia w Lipsku

Konferencja 
mas pracui^cych Europy

BERLIN (PAP)
W dniach 12—13 bm. na 

zaproszenie rady zakładowej 
fabryki transformatorów im. 
„Karola Liebknechta" w Ber­
linie - Oberschoeneweide od­
było się spotkanie przedsta­
wicieli zakładów pracy Fran­
cji, Niemiec zachodnich, Nie­
mieckiej Republiki Demokra­
tycznej, Włoch, Polski i Cze­
chosłowacji.

Uczestnicy spotkania omó­
wili odezwę robotników sta­
lowni w Le Quesnoy (depar­
tament Nord), którzy zapro­
ponowali zwołanie konferen­
cji mas pracujących Europy 
przeciwko układom pary­
skim. Zebrani jednomyśl­
nie zaaprobowali inicjaty­
wę robotników francuskich i 
przyjęli propozycję robotni­
ków Lipska, aby konferencja 
mas pracujących Europy

jK&sza

15 MARCA 1848 R.
rozpoczęła się rewolucja ludu 
węgierskiego przeciwko panują­
cej dynastii Habsburgów, która 
w przymierzu z węgierską ary­
stokracją i wyższym duchowień 
stwem. starała się utrzymać na 
Węgrzech feudalny system wiel- 
ko-obszarniczy, skazując miliony 
Węgrów na nędzę i cierpienia. 
Już pierwszego dnia rewolucji 
lud węgierski odniósł wspaniały 
sukces, uwalniając więźniów po­
litycznych z więzienia zamkowe­
go w Budzie, zwanego węgierską 
Bastylią. Przywódca grupy, pro 
wadzącej w parlamencie polity­
kę niezawisłości narodowej — 
Lajos Kossuth, wymusił na dwo 
rze wiedeńskim mianowanie 
pierwszego konstytucyjnego rzą­
du narodowego. Walkom 1848— 
1849 roku, które objęły cały lud 
węgierski, przewodził, obok naj 
większych patriotów węgier­
skich — poety-żołnierza — San­
dora Petofiego. postępowego po­
lityka Lajosa Kossutha i jedne­
go z pierwszych przywódców, 
tworzącego się węgierskiego ru­
chu robotniczego. Michała Tranc 
siosa — również legendarny bo­
hater polski, uczestnik powsta­
nia listopadowego — generał Jó­
zef Bem. Marks i Engels ocenili 
rewolucję i walki wolnościowe 
1848/49. jako jeden z najpiękniej 
szych 1 najbardziej konsekwent- 
nye-h ludowych ruchów wolno­
ściowych XIX wieku.

15 MARCA 1950 R.
rozpoczęły się w Sztokholmie ob 
rady Światowego Kongresu O- 
brońców Pokoju, na którym u- 
chwalono Apel Sztokholmski, do 
magaiący s1^ uznania za zbrod­
niarza wojennego rządu, który 
ośmieliłby się użyć bomby ato­
mowej. Setki milionów podpi­
sów, złożonych pod Apelem 
Sztokholmskim, powstrzymały 
rękę zbrodniarzy, gotowych zrzu 
dć bombę atomowę na Koree.

20® milionów
Chińczyków
złożyło podpisy 
pod Apelem 
Wiedeńskim

PEKIN (PAP)
Na konferencji prasowej, 

która odbyła się w Pekinie 
11 marca przedstawiciel ogól- 
nochińskiego komitetu zbie­
rania podpisów pod Apelem 
Biura światowej Rady Poko­
ju złożył raport o przebiegu 
kampanii w Chińskiej Repu­
blice Ludowej.

Do dnia 10 marca, to jest 
w ciągu 25 dni od rozpoczę­
cia kampanii, Apel podpisało 
194 879 988 osób. ,W miastach 
wielkich i średnich podpisy

brano 2 750 000 podpisów, w 
Szanghaju \— 5 400 000, w
Tientsinie — 2 400 000.

Obecnie kampania rozwi­
nęła się w rejonach wiej­
skich. Według dotychczaso­
wych danych, w prowincji 
Szantung zebrano już ponad 
22 000 000 podpisów. W Se- 
czuanie — 21 000 000. W pro­
wincjach Heilungkiang i 
Szansi Apel podpisało prze­
szło 50 proc, ludności.

przeciwko układom paryskim 
odbyła się w dniach 22—24 
kwietnia br. w Lipsku.

Wybrano międzynarodowy 
komitet organizacyjny konfe­
rencji. Uczestnicy spotkania 
wystosowali również apel do 
mas pracujących i wszyst­
kich organizacji związkowych 
Europy, aby wzięły udział w 
przygotowaniu i przeprowa­
dzeniu tej konferencji.

Uchwała Rady Państwowej ChRL
w sprawie rozwoju Tybetu

PEKIN (PAP)
Agencja Nowych Chin po­

dała, że Rada Państwowa 
Chińskiej Republiki Ludowej 
powzięła 9 bm. uchwałę w 
sprawie budowy w stolicy Ty­
betu - Lhassie elektrowni wod 
nej oraz w sprawie wysłania 
do Szigatse specjalistów w 
celu zbadania możliwości bu­
dowy w tym mieście elektro w 
ni cieplnej.

Uchwały te, mające na celu 
udzielenie pomocy Tybetowi 
w rozwoju jego gospodarki i 
kultury, {łada Państwowa 
ChRL powzięła na wniosek 
Dalaj-lamy i Panczen-lamy,

Ponadto w Lhassie wybudo­
wana ma być garbarnia i fa­
bryka narzędzi rolniczych. Do 
Lhassy skieruje się także spe­
cjalistów - agronomów, a w 
Szigatse będą przeprowadzo­
ne eksperymentalne prace 
irygacyjne. W obu tych mia­
stach zostaną zbudowane no­
we gmachy administracyjne 
i domy mieszkalne. Rozsze­
rzona będzie sieć szkół dla

Oświadczenie
premiera
Hatojamy

PEKIN (PAP)
Jak donoszą z Tokio, premier 

Hatojama w wywiadzie udzie­
lonym korespondentowi ame­
rykańskiej agencji United 
Press stwierdził, że, jego zda­
niem, koncepcja „dwojga 
Chin" byłaby najlepszym spo 
sobem zmniejszenia napięcia 
w rejonie Wyspy Taiwan. Do­
dał on, że w razie wybuchu 
wojny „Japonia nie mogłaby 
— z punktu widzenia praw­
nego — odmówić Stanom 
Zjednoczonym zgody na uży­
wanie baz wojskowych znaj­
dujących się na jej teryto­
rium".

Agencja Nowych Chin pod­
kreśla, że odświadczenie pre­
miera Hatojamy, popierające 
agresywną politykę amerykań 
ską wobec Chin, jest sprzecz­
ne z jego zapowiedzią przed 
wyborami, że będzie się starał
przywrócić normalne stosun-' wiołowych ocenia się na kil­
ki dyplomatyczne z Chinami.1 kaset milionów dolarów.

Zdrajcy naroda poSskiega
przed Sądem Wojskowym w Warszawie

(Ciąg dalszy ze str. 1)
nla szpiegostwa i dywersji. Z 
„Camp Kingiem" współpracują 
werbując agentów do
skiej roboty, różni „działacze" 
emigracyjni, jak: osławiony ko- 
laboracjonista — Ferdynand Goe 
teł, „dwójkarz" — Bąkiewicz i 
inni.

Jednym z takich właśnie szpie 
gów jeet oskarżony Lewszecki, 
były sanacyjny oficer, nałogowy 
alkoholik i notoryczny awantur 
nik, zaangażowany do wywiadu 
przez Bąkiewicza w 1952 r. na 
terenie Londynu. Wiosną 1953 r. 
Lewszecki, wysłany przez Bą­
kiewicza do „Camp Kingu", po­
zostawał w ścisłym kontakcie z 
kapitanem FBI — Thompsonem. 
Na terenie „Camp Kingu" Lew­
szecki zetknął się ze współ oskar­
żonymi: Rajkowskim i Babia­
rzem.

Rajkowski — b. marynarz, de­
zerter ze statku ,,Bytom1' i Ba­
biarz — dezerter z Wojska Pol­
skiego — to przeszkoleni w o- 
środku szpiegowskim „Camp 
King", agenci wywiadu amery­
kańskiego. Wszyscy trzej oskar­
żeni przerzuceni zostali do kra­
ju w celu montowania siatki 
szpiegowskiej. Zanim rozwinęli 
oni szerszą działalność szpiegów 
ską w kraju, zostali ujęci przez 
władze bezpieczeństwa.

Do zadań szpiegowskich Lew- 
szdckiego należało, obok zorga­
nizowania siatki wywiadu w 
kraju, nawiązanie kontaktu z 
Erykiem Skowronem.

Zaopatrzony w broń, fałszywe 
dokumenty, pieniądze, pewną i- 
lość zegarków i różny ekwipu­
nek szpiegowski — Lewszecki 
przedostał się w końcu listopa­
da ub. roku do kraju i zgłosił się 
do Czół osińskiej, która następnie 
skontaktowała go ze Skowro­
nem.

Eryk Skowron wstąpił na dro­
gę szpiegowską na rzecz wywia 
du imperialistycznego mając już 
za sobą „gruntowne przygotowa 
nie" do tego rodzaju robót w po 
przedniej swej działalności, cha 
rakteryzującej się ciągłością 
zdrady narodowej. Przed wojną 
był on faszystowskim dziennika 
rzem, pracował w brukowej pra 
sie oraz w faszystowskich Wy- 
dawnictwach różnej maści. Wraz 
z Ferdynandem Goetlem i je­

Tybetańczyków i przedstawi­
cieli innych narodowości.

Rada Państwowa ChRL wy­
asygnowała^ 1 milion juanów 
(w nowej walucie) na zakup 
narzędzi rolniczych dla Ty­
betu.

Fałszerstwa 
zwolenników
remilitaryzacji Niemiec

PARYŻ (PAP)
Do członków Rady Republiki 

rozesłane zostały przed kilku 
dniami listy na blankietach 
Zgromadzenia Narodowego ze 
sfałszowanym podpisem przy­
wódcy grupy parlamentarnej ko 
munistów — Jacques Duclos. 
Duclos zainterpelował rząd, do­
magając się wyjaśnienia, jaką 
drogą do rąk fałszerzy dostały 
się oficjalne blankiety Zgroma­
dzenia Narodowego.

11 bm. w dyskusji nad projek 
tern porządku dziennego we fran 
cuskim Zgromadzeniu Narodo­
wym zabrał głos —-Jacques Du- 
clos,< który wyraził zdziwienie, 
że porządek dzienny nie prze­
widuje dyskusji nad jego inter­
pelacją. Fałszerstwa — jak o* 
świadczył Duclos — dopuścili się 
zwolennicy remilitaryzacji Nie­
miec zachodnich, którzy chcieli 
odwrócić uwagę od przyszłej de 
baty nad ratyfikacją układów pa, 
ryskich w Radzie Republiki

Kieski żywiołowe
W USA )

NOWY JORK (PAP)
Jak donosi agencja United 

Press. 11 bm. nad sześciu sta­
nami USA - Kansas, Missouri, 
Arkansas, Texas, Colorado i 
Wyoming przeszły burze pia­
skowe. i

W stanie Colorado huragan 
zniszczył około 600 tys. ha za­
siewów pszenicy ozimej. Wiel­
kie szkody zostały również wy 
rządzone w innych stanach.

We wschodnich okręgach 
USA wylała rzeka Ohio. W 
okolicach dotkniętych powo­
dzią są ofiary w ludziach.

Według doniesień agencji, 
straty wskutek tych klęsk ży-

mu podobnymi urabiał grunt do 
faszyzacji kraju. W konsekwen­
cji już w pierwszych dniach o- 
kupacji hitlerowskiej, Skowron 

antypol- zaofiarował swe usługi_ gestapo, 
rozwinął też „działalność poli’ 
tyczną".

Wraz ze znanymi renegatami: 
gloryfikatorem hitleryzmu — Fer 
dynandem Goetlem i innymi 
skrajnymi faszystami polskimi, 
jak: Ejnil Skiwski i Burdecki,’ 
usiłował utworzyć „rząd polski" 
pod egidą hitlerowskich Nie­
miec. Gdy tego rodzaju próby, 
wobec zdecydowanej postawy 
społeczeństwa polskiego, spełzły 
na niczym, Skowron przedstawił 
hitlerowcom plany utworzenia 
w „generalnej gubernii" odpo­
wiednika NSDAP (partii hitle­
rowskiej) w oparciu o elementy 
ONR-owskie nacjonalistycznej 
„zadrugi" i polskich narodowych 
socjalistów, występujących w o 
kresie okupacji pod nazwą — 
RONS.

Począwszy od 1941 r. Skowron 
pozostaje w ścisłym, kontakcie 
z pełnomocnikiem głównego u- 
rzędu bezpieczeństwa Rzeszy — 
Spilkerem — specjalistą od zwal 
czania niepodległościowego ru­
chu lewicowego. Dzięki oddawa 
nym gestapo usługom, Skowron 

. korzystał ze specjalnych doku- 
i mentów, chroniących go. jako 
i osobę, pozostającą w dyspozycji 
i gestapo, przed represjami oku- 
i panta oraz dających mu prawo 
i do swobodnego podróżowania po 
i tzw. generalnej gubernii i Rze- 
i szy. Korzystając z tych doku- 
I mentów wyjeżdża on do Berli-
I na, Wiednia i innych miast.
i Do ostatnich chwil hitlerow­

skiej Rzeszy Skowron był gorli­
wym rzecznikiem jej interesów.

| Tak np. jeszcze w październiku 
i 1944 r„ kontaktując się na tere- 
| nie Krakowa ze Spilkerem, oma 
wiał on możliwości wciągnięcia 
znanych mu osób do współpra­
cy z gestapo.

Na przełomie lat 1944/45 Skow 
ron wraz z wycofującym; się 
wojskami hitlerowskimi wyje­
chał na Śląsk, gdzie pozostawał 
do czasu wyzwolenia tych tere­
nów. Po wojnie rozpoczął na 
Śląsku działalność publicystycz­
ną, usiłując dyskredytować poli 
tykę rządu i partii. Jednocześnie 
uprawia on na szeroką skalę spe 
kulację.

W 1948 r. Skowron za popełnio 
ne nadużycia został skazany na 
dwa lata obozu pracy. Po zwol­
nieniu z obozu zamieszkał w 
Warszawie.

Nuptująca Skowrona niena­
wiść do Polski Ludowej skłania 
ła go do szukania kontaktów z 
wrogimi ośrodkami. Wielokrot­
nie zwracał się do koresponden­
ta amerykańskiej agencji praso­
wej „Associated Press" — Alfre 
da Chłapowskiego z prośbą o u- 
możliwienie mu przekazywania 
za granicę wrogich, oszczerczych 
materiałów propagandowych na 
temat Śląska, w celu wykorzy­
stywania ich w reakcyjnej pra­
sie i audycjach rozgłośni radio­
wych w rodzaju „Wolnej Euro­
py".

Za pośrednictwem Chłapow­
skiego Skowron zetknął się zs® 
kretarzem ambasady brytyjskiej 
w Warszawie — Masonem. Skow 
ron, powołując się na swe rze­
komo szerokie możliwości dzia­
łania na Śląsku, przedstawił Ma 
sonowi swój plan zorganizowa­
nia tam akcji dywersyjnej aa'® 
rzającej drogą sabotażu i wr°" 
giej propagandy do zahamowania 
produkcji przemysłowej Śląska. 
Przedstawiwszy Masonowi 
nikczemne plany, Skowron zwro 
cii się doń z prośbą o poparcie 
finansowe tej akcji, względnie o 
przedstawienie tych koncepcji 
Ferdynandowi Goetlowi lub pra 
cownikowi rozgłośni „Wolna Eu 
ropa" — Strzetelskiemu.

Oferta, przedłożona Anglikowi 
znajduje po pewnym czasie od- 
pow:edź w postaci ągenta . wy­
wiadu amerykańskiego — 
go Lewszeckiego. który zgłosi 
się do Skowrona.

Lewszecki przedstawił Skowro 
nowi plan zorganizowania w kra 
:u siatki szpiegowsko-dywersyj' 
nej oraz propozycję objęcia ,,t®- 

wicepremiera", tzw. rządu 
londyńskiego.

Od listopada 1953 r. do marca 
1954 r. Skowron odbył w na’e 
szkaniu Czołosińskiej szereg spo 
tkań z Lewszeckim. w czasie kt 
rych obaj zdrajcy omawiali 
możliwości orgamzacji siatki 
szpiegowskiej w Polsce sposoby 
przekazywania za granicę wiado 
mośęi szpiegowskich oraz prowa 
dżenia sabotażu i dywersji w ce­
lu zahamowania produkcji prze 
mysłu śląskiego. Skowron P1”26’ 
kazał Lewszeckiemu szereg w? 
domości szpiegowskich oraz ki 
ka map,\ dotyczących poszczeg 
pych obiektów przemysłowy® 
śląska, które Lewszecki skrup 
latnie sfotografował.

Obaj ci agenci za pośrednic­
twem Czołosińskiej wciągnęli 
współpracy Feliksa ^z.cz^>av- 
•skiego, który na polecenie 
szeckiego wysłał za granice 
ośrodka szpiegowskiego ku 
tajnopisów, spieniężał na 
szpiegowskie zegarki przys s 
z zagranjcy oraz wykonywa s 
reg podobnych poleceń.

Rozprawa potrwa kilka doi.



Sprawa profesora Pontecorvo
Kiedy przed pięciu laty 

sprawa profesora Bruno­
na pontecorvo, światowej sła 

wy fizyka atomowego, poja­
wiła się na łamach prasy za­
chodniej rozjątrzono ją w 
niepoczytalny sposób do roz­
miarów międzynarodowej 
sensacji kryminalnej. „Por­
wany", „wykradziony*, „wię­
ziony przemocą'*, jeśli nie 
zgoła „zamordowany" —■
krzyczały przez długie tygod­
nie olbrzymie tytuły z czoło­
wych stronic dzienników.

„Tajemnica Pontecorvo" 
przestała istnieć w sposób zu­
pełnie, nieoczekiwany dla mi- 
styfikatorów. Z łamów „Praw 
dy“ zabrzmiał namiętny apel 
wielkiego uczonego do wszy­
stkich uczciwych ludzi świa­
ta, zwłaszcza uczonych, by u- 
czynili wszystko, co w ich 
mocy, ażeby zapobiec wybu­
chowi nowej wojny.

Służąc idei pokojowego po­
sługiwania się energią ato­
mową i termojądrową, w imię 
przyspieszenia wieków ogól­
nego dobrobytu wszystkich 
ludzi czuł prof. Pontec.orvo 
wokół siebie wrogość dla

Prof. Bruno Pontecorno wyemigrował w roku 1950 z An­
glii do ZSRR, gdzie uzyskał możność kontynuoroania 
swych badań w dziedzinie pokojowego wykorzystania 

energii atomowej.
Na zdjęciu: prof. Bruno Pontecorno z żoną w swoim mo­

skiewskim mieszkaniu.
Fot. — CAF

Architektura nędzy
(Korespondencja własna API)

Rzym, w marcu
„Wszystkie drogi prowadzą 

do Rzymu" — przysłowie to 
cytuje wielu ludzi, niewielu 
jednak wie, jak wyglądają dro 
gi. które prowadzą z Rzymu 
i dokąd one wiodą. Otóż drogi 
wiodące z Wiecznego Miasta 
prowadzą do przeludnionych, 
brzydkich, ubogich przed­
mieść, zwanych „borgate", w 
których nie ma ani pomni­
ków, ani pięknych kościołów, 
ani kolumn rzymskich, choć 
przestrzeń dzieląca je od ary­
stokratycznego Pincio lub plu 
tokratycznej Via Vittorio Ve- 
neto nie jest taka daleka. Są 
to zbiorowiska koszarowych do 
mów, zbudowanych w ciągu o- 
statniego dziesięciolecia, nędz 
nych lepianek, drewnianych 
baraków i innych rodzajów 
..architektury nędzy". Nikt 
9ie konserwuje domów, wła­
ściciele ich zajęci są troską o 
swe kamienice w zamożniej 
szych częściach miasta, gdzie 
ści3gają wysokie komorne, a 
administracja komunalna wo­
li również rozwijać działalność 
aa bardziej efektownych tere­
nach.

„Borgate" często dostają 
na łamy prasy, występując 

w dziale kroniki miejskiej w 
Związku z popełnianymi tam 
Przestępstwami, nieszczęśliwy- 
*m wypadkami itp., o które nie 
/Udno w środowisku nędzy i 
bezrobocia. Wszyscy zgodnie 
Pierdzą, że „borgate" są hań 

miasta, ale wszyscy, z rad 
ymi miasta na czele, rozkła- 
aJ3 bezradnie ręce, gdy cho- 
Z1 tam o jakąkolwiek pomoc.

.Ostatnio prasa doniosła o
“gicznym wydarzeniu, cha- 
Kteryzującym stosunki na 

^dmieściach Rzymu. Smut- 
dviJeg° bohaterem jest mło- 

bezrobotny, Armando Tuc- 
roc°ni’ który wraz z żoną i 
tn . c°reczką mieszkał w 

izdebce razem z óś- 
rv,.;?a obcymi osobami. W 
^dzierniku ub. roku Tuccia- 
tęc ’ .doprowadzony do osta- 
ni0;°SCi warunkami mieszka-
stp m wprowadził się do pu

Mieszkania, którego wła 324 000 rodzin włoskich mie 
lei czekał na 1aV1porn<5 7a-lłin/n czekał na jakiegoś za 

s}o^eg° l°katora, płacącego 
otoeLveny- Policja i strażacy 
Tucr' 1 • m* chcąc zmusić

Wroniego do opuszczenia

swych wielkich celów. Wi­
dział zaciskającą się w koło 
siebie obręcz niechęci i nie­
ufności, śledzenie każdego 
kroku i słowa przez agentów 
Intelligence Service. W sześ­
ciokrotnych przesłuchach w 
ostatnim okresie pobytu w 
Londynie uczony dostrzegł 
zaczątki wyraźnych prześla­
dowań, mających zmusić go 
do poddania się reżimowi 
wojny. I wówczas — zaczął 
jak gdyby wstydzić się swego 
zawodu i przekonywać się, że 
w Związku Radzieckim nie 
potrzebowałby wstydzić się 
swego zawodu fizyka. Tak się 
też stało.

27 października 1950 roku 
paryska redakcja „Aurorę" 
pisała o wyjeździe uczonego 
do Związku Radzieckiego pod 
przymusem dwóch „tajemni­
czych wysłanników Moskwy", 
którzy zjawili się nad Lago 
Maggiore, gdzie Pontecorvo 
przebywał na wczasach. Ten 
sam dziennik pisał kilka dni 
wcześniej (23. X. 53), $e u- 
czony miał prawo najswobod­
niej wyjechać do Związku

mieszkania. Przyjaciele Ar­
manda skłonili go do ustąpie­
nia, chcąc mu oszczędzić po­
ważniejszych przykrości. Na 
skutek doniesienia policji Tuc 
ciaroni odesłany został do... 
domu obłąkanych, skąd go po 
pewnym czasie wypuszczono. 
Powrócił do rodziny, mieszka­
jącej z powrotem razem z oś­
mioma osobami.

Przed kilku tygodniami Tuc 
ciaroni znowu spróbował zmie 
nić mieszkanie. Wprowadził 
się do pustego pokoju, należą­
cego do „Instytutu Domów Lu 
dowych", który wielokrotnie 
obiecywał mu dać mieszkanie, 
nigdy nie dotrzymując obietni 
cy. Jeszcze tego samego dnia 
przed dom zajechały dwie cię 
żarówki z policją. Rozpoczęto 
regularne oblężenie domu. 
Jakże nierówna była ta walka 
— z jednej strony sztab poli­
cjantów, uzbrojonych po zę­
by, jakby chodziło o starcie z 
bandą niebezpiecznych krymi­
nalistów, a z drugiej człowiek, 
uzbrojony jedynie w swą nę­
dzę i desperację, w bunt prze­
ciw niesprawiedliwości społecz 
nej.

Przez okno prosił Tucciaro- 
ni policjantów, by choć parę 
dni pozostawiono go w spo­
koju. Oczywiście pozostało to 
bez skutku.

Tłum robotników, przyglą­
dających się zajściu, postano­
wił zorganizować akcję pomo­
cy. Dostarczono Tucciaroniemu 
i jego rodzinie mleka i żyw­
ności. Policja napadła na tłum, 
bijać wszystkich dotkliwie. 
Tucciaroni widząc co się dzie 
je, skapitulował po raz drugi.

Na tym urywa się dramat ro 
na dżiny Tucciaronich. Czy bezró 

botny, bezdomny, pozbawiony 
wszelkiej pomocy Armando 
znowu uznany zostanie za „o- 
błąkanego"? Kroniki pism prze 
stały się nim interesować. 
Wchłonęła go znowu nędza i 
rzymskie „borgate" Pochłonę 
ły go statystyki ogłaszane ofi 
cjalnle przez komisje parla­
mentarne stwierdzając, że

izka w grotach skalnych, ba­
rakach i ziemiankach, a prze­
szło pól miliona rodzin w piw­
nicach i niezdrowych, przelud­
nionych mieszkaniach. Inne

Z V MIĘDZYNARODOWEGO KONKURSU 
IM. F. CHOPINA

Spotkanie uczestników Konkursu z członkami Zespołu 
Pieśni i Tańca CRZZ w Skolimowie.

Na zdjęciu: pianista angielski Michael G. Matthews 
(z prawej) w otoczeniu członkiń zespołu.

CAF — fot. Kondracki

Radzieckiego, ponieważ w 
tym czasie korzystał z urlopu 
i władze angielskie nie mogły 
zabronić mu tego wyjazdu.

Według „France-Soir" poli­
cja włoska i angielska Intel­
ligence Service doszły wów­
czas do wniosku, że uczony 
został „porwany przez kontr­
wywiad radziecki": „Monde" 
informował o interpelacji w 
Izbie Gmin, w której doma­
gano się pozbawienia uczo­
nych, zatrudnionych przy 
badaniach ważnych proble­
mów naukowych o znaczeniu 
państwowym, paszportów za­
granicznych na okres około 
lat pięciu.

„Figaro" zaklinał się na in­
formacje londyńskie dowo­
dząc, że prof. Pontecorvo nie 
uczestniczył w badaniach o 
charakterze najbardziej po­
ufnym i nie mógł posiąść 
wiadomości o decydującym 
znaczeniu . „Paris Match" 
głosił wręcz przeciwną wer­
sję _• 7' ■ . ó' * ' •

Prasa angielska (z wyjąt­
kiem „Timesa") zamieściła 
sprawozdanie z konferencji 
prasowej Pontecorvo z dzien­
nikarzami zagranicznymi w 
Moskwie, eytując obszernie 
jego wypowiedzi. Komenta­
torzy angielscy wciąż jeszcze 
głowią się nad pytaniem: ja­
kiej wagi informacje mógł 
posiadać prof. Pontecorvo o- 
puszczając Anglię? — i po­
cieszają się, że „były one mo­
że niezbyt ważne".

IV ie w tym rzecz, co wielki 
1' uczony fizyk przyswoił 
sobie ze stanu nauki atomo­
wej w Anglii, kiedy postano­
wił opuścić ją i SWOJĄ wiel­
ką wiedzę i WŁASNE ogrom­
ne doświadczenie oddać na 
usługi Kraju Rad, w którym 
można się nie wstydzić tego 
zawodu.

Wymowa wydarzenia tkwi 
— jak stwierdza „LTIumani- 
te Dimanche" — we wzniosłej 
wskazówce, że ludzie nauki

jeszcze statystyki mówią, że 
80 procent domów mieszkal­
nych na terenie Włoch należy 
do wielkich towarzystw, które 
w ostatnich kilxu latach roz­
dzieliły wśrro swych akcjona­
riuszy dywidendy, przewyż­
szające 2 i pół razu ich kapi­
tał zakładowy.

Gdy wyjeżdża się z cen­
trum Rzymu, jedna z dróg 
„prowadzących z Rzymu", w 
zapadłych w ziemię ruinach, 
interesujących zdawałoby się 
tylko już dla archeologów, roi 
się od ludzi. Mieszkają oni w 
najmniejszych nawet załam- 
kach. Wszędzie, gdzie znajdą 
choćby kawałek roztrzaskanej 
ktolumny, która zasłaniałaby ' również 
ich od deszczu i wiatru.

, A. Barsilio

mogą wybrać między wojną 
a pokojem. „Jeżeli zachodni 
alianci — jak twierdził „Pa­
ris Match" ponieśli wielką 
porażkę, to była to przede 
wszystkim wielka porażka 
moralna" — oto głęboki hu­
manistyczny sens, wysnuty 
przez czasopismo francuskie 
z obrotu rzeczy w sprawie 
profesora Pontecorvo.

Nie trzeba uczonych „pory­
wać i więzić" dla wielkiego 
celu służenia wiedzą i do­
świadczeniem pokojowym za­
daniom. Przykład prof. Pon- 
tecorvo dowodzi, że uczony 
potrafi porwać więzy, który­
mi usiłuje się związać go na 
usługi wojnie i imperializmo­
wi. I to jest treścią „tajemni­
cy Pontecorvo“.

Jest na świecie wielu uczo­
nych w wielu krajach, którzy 
tych usług odmówili i odma­
wiają.

0 plastyce na Wystawi
Sztuki plastyczne zajmują 

znaczną część sal wystawy 
„Nauka i Kultura Poznania 
w Dziesięcioleciu Polski Lu­
dowej", ptwartej niedawno 
w gmachu Muzeum Narodo­
wego.

Interesująca, na szeroką 
miarę zakrojona wystawa 
skupia prace znacznej więk­
szości artystów poznańskich 
— stąd bardzo nierówny po­
ziom wystawionych dzieł. 
Niektóre reprezentują wyso­
ką kulturę artystyczną — 
wśród nich widzimy prace 
powstałe bezpośrednio po wy­
zwoleniu (np. Szmańda, Pia­
secki) , pełne optymizmu i ra­
dości tworzenia. Niestety nie 
wszyscy artyści, których pra­
ce oglądamy, mieszkają na­
dal w Poznaniu. I tak prof. 
prof. Taranczewski, Szcze­
pański, Teisseyre opuścili na­
sze miasto.

Gdy podchodzimy do „Kwia­
tów" Wasilkowskiego, opanowu­
je nas wrażenie, że obraz ten 
zbudowany został z drogocen­
nych kamieni; jest silny, wspa­
niale gęsty, nieomylnie posta­
wiony w kolorze, a zróżnicowa­
nie kwiatów z tłem to istna 
maestria. „Kwiaty" Wasilkow­
skiego dają rzeczywiście malar­
stwo na miarę sztuki „mistrzów 
dawnych". Dwie pozostałe mar­
twe natury stanowią również 
wielkie osiągnięcia kolorystycz­
ne. „Mała malarka" Taranczew- 
skiego to obok „Kwiatów" Wa­
silkowskiego, najwybitniejszy o- 
braz na wystawie. Na „Małą ma 
larkę'* publiczność poznańska 
patrzy z radością, jak na dobrą 
znajomą. Była ona bowiem wy­
stawiona w tymże Muzeum w 
listopadzie 1949 r. Z trzech bar­
dzo dobrych prac Stanisława 
Szczepańskiego szczególnie „Uj­
ście rzeki" zachwyca wielką kul 
turą malarską i jakby holender 
skim spokojem.

Na wystawie znajduje się 
dobry pejzaż Teis- 

seyre'a, zastrzeżenia budzi 
jedynie płotek mechanicznie

CAF — fot.

przecinający obraz. „Niebie­
ski konik" Piaseckiego za­
wieszony jest fatalnie, jeżeli 
jednak odwrócimy go (po­
przednio odwróciwszy uwagę 
woźnej) na wprost okna, to 
wówczas dopiero ocenić moż­
na wysoką wartość i swoisty 
urok tego współczesnego e- 
maliowanego witrażu. Z 
dwóch obrazów Szmańdy akt 
wydaje się subtelniejszy (bar 
dzo pięknie zestawiony w ko­
lorze).

Dużym osiągnięciem jest 
praca T. Kotlińskiej „Portret 
staruszki" malowany wrażli­
wie i wiernie oddający środ­
kami malarskimi klimat psy­
chiczny portretowanej osoby.

Dobrych prac na wystawie 
jest sporo, trudno omówić (lub 
nawet wymienić) wszystkie, w 
każdym jednak razie spośród ar 
tystów młodszego pokolenia zde­
cydowanie wyróżniają się takie 
prace, jak: „Skoki" Gielnlaka — 
jedna z najlepszych prac arty’ 
sty, „Portret matki" Fligera — 
doskonały w kolorze, malowany 
z dużym uczuciem, pewne za­
strzeżenia budzi jedynie zbyt 
przedmiotowe widzenie rączki 
u fotela, „Portret" Matuszew­
skiego — szeroko malowany, sy­
stematyczny, jednak zieleń spód 
nicy stanowczo „nie siedzi", rę­
ka również wydaje się trochę 
„z innego klimatu". Z troską o 
warsztat malowane są „Kwiaty" 
Kurzawskiego — świadczą one 
o dużej kulturze artysty. Bardzo 
śmiały w kolorze jest pejzaż 
Twarowskiego. Dużą świeżością 
widzenia nacechowany jest miły 
i dekoracyjny pejzaż Nogaja.

Większość nie wymienio­
nych prac nie odznacza się 
wybitniejszymi wartościami, 
lecz stanowi świadectwo o- 
gólnego poziomu poznańskie­
go środowiska — co, należy 
przypuszczać, było celem wy­
stawy. Mimo to jednak nie 
należy sądzić, że wystawa po­
może zwiedzającemu wyrobić 
sobie jakieś bardziej precy­
zyjne niż dotąd zdanie o roz­
woju i stanie obecnym po­
znańskiego malarstwa, a to 
dlatego, że wielu dobrych ar­
tystów nie jest w ogóle repre­
zentowanych (np. Łubowscy), 
a poza tym nie wszyscy re­
prezentowani są najszczęśli­
wiej, to znaczy tak, jak by 
wymagał ich talent (np. Bed- 
narowicz, Dybczyński, Micha­
łowska i inni) i co najważ­
niejsze brak na wystawie 
prac (a takie w Poznaniu by­
ły) bezpośrednio mówiących 
o problemach i prawdzie na­
szych czasów (jedynie Leni- 
ca i Gromadziński), bo prze­
cież „Bolesław Bierut" B. 
Bartka, to praca budząca za­
żenowanie.

Wśród grafiki i rysunków (wy 
jątkowo niekorzystnie powieszo­
nych) widzimy stojące na wyso­
kim poziomie drzeworyty Bur- 
kiewicza, akwaforty Kędziory 
oraz rysunki H. Polańskiego, 
które poznańska publiczność od 
dziesięciu lat ogląda z niesłabną 
cym zainteresowaniem.

Bardzo korzystnie pre­
zentuje się na wystawie 
rzeźba. Większość wystawio­
nych prac znana jest pu­
bliczności z poprzednich wy­
staw, szczególnie zaintereso­
wanie budzą medale Stasiń­
skiego i głowa Kaliszana 
— o dużym wyczuciu bryły.

W dziedzinie grafiki użyt­
kowej Poznań wyrobił sobie 
w ostatnim okresie bardzo 
silną pozycję; takie plakaty 
jak „Wystawa plakatów" Z. 
Kaji, Olejniczaka „Przegląd 
filmów" czy Kurki „Nie" — 
to bardzo poważne osiągnię­
cia.

Omawianą część plastycz­
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ną wystawy zamykają wyso­
ko powieszone ponad plaka­
tami tkaniny PWSSP, deli­
katne i oparte na niełatwych 
zestawieniach. Tkaniny po­
wieszone są wyjątkowo szczę­
śliwie i tworzą doskonale har 
monijną całość.

Zakończenie recenzji pew­
ną sumą wniosków, czy też 
„podsumowaniem" nie wyda­
je się celowe, gdyż wnioski te 
nie miałyby przypuszczalnie 
charakteru zbyt optymistycz­
nego, chociaż niedawno o- 
t war ta w salonie CBWA wy­
stawa prac młodych plasty­
ków pozwala przypuszczać, 
że w środowisku poznańskim 
zaczyna się wreszcie coś dziać 
i ruszać. Czekajmy więc cier­
pliwie, nie spiesząc się zbyt­
nio z pesymistyczną oceną.

P. S. Paradoksem wystawy 
jest fakt, że pejzaż — specjał" 
ność środowiska — wypadł bar­
dzo nieprzekonywająco.

K. ŁUBIEŃSKI

Historia 
po bońsku...
Jedną z mniej znanych 

stron układów paryskich jest 
układ kulturalny między 
Francją a Niemcami. Prze­
widuje on m. in. wyelimino­
wanie z podręczników szkol­
nych obu krajów „ocen cha­
rakteru emocjonalnego, któ­
re mogłyby przynieść szkodę 
dobrym stosunkom między 
dwoma narodami". Tymczar 
sem neohitlerowska inter­
pretacja historii poczyniła 
w Republice bońskicj — jak 
o tym sądzić można np. ze 
szkolnych podręczników hi­
storii — znaczne postępy.

Oto kilka próbek wziętych 
z podręcznika historii dla 
szkół średnich („Geschichts- 
buch fuer Real- und Mittel- 
schulen"), autor Fritz Si­
mon sen, wydawnictwo Ernst 
Klett w Stuttgarcie.

Aneksje hitlerowskie? 
Tych — według cytowanego 
podręcznika nie było, dowia­
dujemy się natomiast, że np. 
zajęcie Sudetów w roku 
1938 spowodowane zostało 
tym, „że Reich czul się za­
grożony"; włączenie Kłajpe­
dy było „naprawioną krzyw­
dą dziejową"; najazd na 
Polskę w roku 1939 „okazją 
dla Polaków dania upustu 
swym namiętnościom w stra­
szliwej powodzi morderstw"; 
atak na ZSRR „wojną pre­
wencyjną i obronną".

Pisząc o procesie hitle­
rowskich zbrodniarzy wojen 
nych w Norymberdze w ro­
ku 191f6, podręcznik podaje 
dosłownie: „Zwycięzcy przy 
pomocy Rosjan zorganizo­
wali proces przeciw przy­
wódcom partii narodow'o-so- 
cjalis tycznej. Śtosunek nie­
mieckiego narodu do tego 
procesu jest krytyczny, po­
nieważ jest on przekonany 
o tym, że liczne wyroki by­
ły niesprawiedliwe, zaś 
świadkowie nie byli godni 
wiary... i że obrońcy oskar­
żonych napotkali liczne prze 
szkody..."

Tak piszą historię w Bonn 
i tak jej też nauczają. Wąt­
pić raczej należy, by układy 
paryskie ten „charakter e- 
mocjonalny ocen historycz­
nych" w czymkolwiek naru­
szyły. (I-S)



I Obiektywem fotoreportera

Piłkarze na start! W niedsśałę ruszyła 
III liga. Wprawdzie boiska piłkarskie bar­
dziej przypominały lodowiska niż miejsca gry 
w piłkę nożną, ale te wcale nie odstraszyło 
piłkarzy od wejścia w szranki. Oto fragment 
„uroczystości“ przedmeczowej poprzedzającej 
spotkanie poznańskiej Gwardii z gnieźnieńską 
Spartą. Po ceremonii losowania pól zawodni­
cy obu zespołów ruszyli de boju, który przy­
niósł wynik nierozstrzygnięty — ź:2, mimo 
że ogólnie spodziewano się zwycięstwa Gwar 
dii.

woprowu

BLSąn kosza

spoptowu SPORTOW&

Bezcenny sukces Warty 
Wysokie zwycięstwo kolejarzy

Wiceprzodownik ligi kobiecej umacnia swoją pozycję
Cóż to? Zbiornica złomu czy szmelc rowe­

rowy? Nie, to najprawdziwsze — pierwsze w 
tym sezonie — zaioody kolarskie, zl gdzie ko­
larze? Czyżby na chwilę poszli do szatni się 
zagrzać? Też nie! Stawka 60 kolarzy — wła­
ścicieli tych rowerów — jest na boisku tre­
ningowym Warty przy ul. Maratońskiej, skąd 
za chwilę nastąpi start. Są to tzw. „przeła­
jowe zawody kolarskie", w których zawodni­
cy 20-kilometrowy odcinek przebyć muszą 
pieszo i na rowerach pokonując trudny teren 
(doły, kałuże, wody... a nawet schody). W nie­
dzielnym przełaju rowerowym zwyciężył za­
wodnik leszczyńskiej Gwardii Czabański.

Tylko w 6 wagach wyłonio­
no podczas niedzielnych spot­
kań mistrzów bokserskich w 
konkurencji juniorów, miano­
wicie : waga papierowa — Gier- 
czyk (Bud. Pz), waga lekka — 
Obala (Włók. Kai.), waga lek- 
ko-półśrednia — Grochowiak, 
(Kol. Leszno), waga pólśrednia 
— Jaworowicz (Włók. Kai.), 
waga lekkośrednia — Pytlak 
(Stal Pz), waga półciężka — 
Buszka (Start. Pz.).

Na zdjęciu widzimy Ordy- 
niaka z ostrowskiego Koleja­
rza, który niespodziewanie po­
konał na punkty przewidywa­
nego na mistrza Smolarka 
(Warta Pz).

Po raz pierwszy gościła w 
poznańskiej hali WSWF lekko­
atletyczna reprezentacja Star­
tu okręgii szczecińskiego, która 
po interesującym przebiegu 
walk w konkurencjach kobie­
cych i męskich zwyciężyła re­
prezentację Startu poznańskie­
go 102,5:75,5.

Sztafeta, gości ĄX800 m w 
składzie: Pawulski, Malcnrot, 
Kurowski i Jezierski nie usta­
nowiła — jak podały prasa i 
radio — nowego rekordu Pol­
ski uzyskując czas 8:49.2 min. 
Bo już w roku 1953 szta­
feta Stali pokonała ten dy­
stans w 8:35.0 min.

Na zdjęciu fragment z bie­
gu na 800 m. który wygrał 
Malcnrot (w białej koszulce) 
przed Kurczewskim (biegnie 
na końcu).

Z Poznania 
i Wielkopolski

Zapaśnicy poznańskiej Spar- 
ty pokonali w meczu o mistrzo­
stwo I ligi szczecińską Gwar­
dię 5:3. Po dłuższej przerwie 
w wadze ciężkiej wystąpił w 
barwach poznańskiego zespołu 
Leit.geber, który zwyciężył Za 
morzyckiego. Unia Swarzędz 
zremisowała z AZS-Warszawa 
4:4.

P od ez as spo tk ani a lekkoatle- 
tycznego Start Szczecin i Start- 
Poznań na listę rekordzistów 
Polski juniorów w skoku 
wzwyż wpisał się Paczkowski 
(Toznań) wynikiem 177 cm.

0 Puchar Polski
W niedzielę rozegrano 14 spo­

tkań piłkarskich o Puchar Pol­
ski. W Warszawie poznański Ko­
lejarz przegrał z Gwardią — 
2:3 (1:1).

Poznaniacy w pierwszej poło­
wie spotkania mieli lekką prze­
wagę i w 14 minucie zdobyli pro 
wadzenie ze strzału prawo- 
skrzydiowego Wróbla. Napastni­
cy Gwardii zaprzepaścili kilka 
dogodnych sytuacji do zdobycia 
bramki, a wyrównanie padło do­
piero w 44 minucie ze strzału Ha 
chorka.

W drugiej połowie nieznaczną 
przewagę uzyskali gwardziści i 
w 62 min. Brzozowski zdobył dru 
gą bramkę. Odtąd zaznaczył się 
okres przewagi Kolejarza. I choć 
gwardziści bronili się skutecz­
nie — w 67 min. Anioła dalekim 
strzałem w lewy róg bramki Ste 
faniszyna wyrównał na — 2:2. 
Zwycięską bramkę zdobyli gwar 
dziści w 88 min. gry ze strzału 
Ha chorka.

Warto się zastanowić MIED/y^
IBICAMir

— Nie ma spinek do włosów, bo „Re­
wolucja" zawaliła plan.

Szastanie nazwami, posiadającymi dla 
nas głęboką wymowę, stanowiącymi sym­
bol wielkich wydarzeń historycznych, do­
prowadzało do ich wulgaryzowania.

Podobnie rzecz się miała niegdyś z ko­
łami sportowymi. Roiło 6ię od synonimów 
groźnych zjawisk przyrody, od różnych 
„Gromów", „Grzmotów", „Wichur", „Hu­
raganów", „Piorunów", „Błyskawic1' i 
„Burz". Tymczasem ten sztuczny, oklepa­
ny patos zupełnie, ale to zupełnie nie le­
ży, nawet nie przystoi, kołom sportowym. 
Pamiętacie, jak się nazywała drużyna 
szwedzkich hokeistów, goszczących kie­
dyś w Warszawie? „Chłopcy z Mateusza"! 
Nazwa prosta, Ładna, wcale nie krzycząca, 
ale taka jakaś dziwnie swoja, serdeczna 
i ciepła.

Nuda i biurokracja wiały z „romantycz­
nie" brzmiących — wybaczcie, ironię! — 
nazw naszych kół. Na przykład: „Zrze­
szenie Sportowe Kolejarz — koło numer 
dziesięć łamane przez jeden w Poznaniu". 
Brr! Choć — słowo daję! — żadnego cy­
rografu legendarnemu Borucie spod Łę­
czycy nie podpisywałem, stokroć bardziej 
wołałbym nazwę „Czarne diabły" Nawet 
do „Czarnych diabłów" przeciętny kibic 
bardziej się przywią/e i większym zapała

sentymentem niż do „koła numer dziesięć 
łamanego przez jeden w Poznaniu". Nie 
chcę tu wcale przekonywać, że „Czarne 
diabły" to szczęśliwy termin. Wręcz prze­
ciwnie, jest dużo lepszych. Jaki sobie wy- 
biorą Kolejarze, to już ich sprawa.' A 
może by pomogli Czytelnicy, nadsyłając 
do redakcji swoje propozycje? Oczywi­
ście, nie tylko dla Kolejarza, ale także dla 
innych kół. Już wiemy, że sportowcy le­
szczyńskiego Kolejarza proponują dla1 sie­
bie nazwę Polonii, w Krakowie wysunię­
to wniosek przywrócenia takich tradycyj­
nych nazw, jak: Cracovia i Garbarnia. 
Poznańska Stal — ZISPO przyjęta imię 
Warty, z którą związany jest kawał histo­
rii poznańskiego sportu i wiele jego pięk­
nych sukcesów. N^zwa ta zobowiązuje do 
podtrzymywania tych dobrych tradycji i, 
co więcej, do rozwijania ich.

Członkowie poszczególnych kół będą 
sami nadawać imiona swoim kołom. Ape­
lujemy: jeśli stare nazwy związane są z 
godnymi podtrzymania tradycjami, nic nie 
stoi na przeszkodzie, by je przywrócić. 
Jeśli jednak zbyt mocno przypominają 
owe „Burze", „Huragany*1 i „Błyskawice" 
lepiej się zastanowić i wybrać coś innego 
Spod serca i bez patosu.

MARIAN FLEJS1EROWICZ

^wiedziłem niedawno spory szmat Polski.
Na pryncypalnej ulicy jednego zmia* 

steczek zobaczyłem duży szyld, na któ­
rym, nieco koślawymi literami, nieznana 
ręka domorosłego malarza wypisała: Rze­
mieślnicza Spółdzielnia Pracy Stolarzy — 
warsztat trumien — „Jasna przyszłość". 
W pierwszej chwili przypuszczałem, że się 
mylę. Przeczytałem jeszcze raz. Tak, jed­
nak warsztat trumien „Jasna przyszłość .
Jak wół.

Skojarzyłem ten napis z oglądanym w 
jakiejś gazecie rysunkiem humorystycz­
nym, który przedstawiał pędzących na łeb 
na szyję torem żużlowym motocyklistów, 
a z dachu wypełnionej do ostatniego miej­
sca trybuny krzyczała pstrokacizną barw 
reklama: Najlepiej obsłuży cię zakład po­
grzebowy „Przyszłość"!

Ogarnął mnie niepokój. Żeby tylko na­
sze koła sportowe nie zaczęły sięgać po 
nazwy — dziwolągi, od których niegdyś 
człowiekowi robiło się strasznie. Swego 
czasu istniała też mania nadawania pierw­
szej lepszej spółdzielni pracy epokowych 
nazw. Co druga, a przynajmniej co 
trzecia uważała za swój święty obowiązek 
przyjąć miano „Rewolucji", „Czynu Paź­
dziernikowego", „1 Maja", „22 Lipca" 
itp. Skutek był taki, że nasze matki, żony 
i córki mówiły potem nieraz między sobą:

Do zapaśniczych mistrzostw Wielkopolski w 
kategorii juniorów przystąpiło pięć zespołów. 
AZS reprezentowany przez dwie drużyny *a- 
pewnił sobie tytuł mistrza okręgu przez pier­
wszy zespół z 15 punktami przed Spartą, Sta­
lą, AZS II i Kolejarzem z Pobiedzisk.

Na zdjęciu przedstawiamy mistrza okręgu, 
po spotkaniu rozegranym ze Spartą 4 .'4 (od 
lewej): Mager, Osiecki, Napierała, trener Je­
rzy Krawczyk, Piątyszek, Walkowiak, Szcze­
ciński i Dobrowolski.

Fot. K. Przychodzki

Pierwsze bramki 
w rozgrywkach o mistrzostwo

ligi międzywojewódzkiej
Pierwsze rozgrywki o mi­

strzostwo poznańskiej ligi 
międzywojewódzkiej przynio­
sły niespodzianki.

Mało znana szerszej publicz 
ności jedenastka Stali w No­
wej Soli gościła u swej imien 
niczki w Kaliszu, gdzie zapre­
zentowała się bardzo dobrze, 
uzyskując przy znacznej prze­
wadze wynik remisowy 1:1.

Nie powiodło się poznań­
skim Budowlanym w meczu z 
kępińskimi bombardierami. 
Kolejarze, mimo osłabienia 
swej drużyny okazali się ze­
społem wyraźnie lepszym, koń 
cząc mecz zwycięsko w stosun 
ku 3:1. Budowlanych od wyż­
szej porażki uchronił dobrze 
grający w bramce Kaczmarek.

Najlepiej wypadła jedenastka 
Stali-Warta, która we wstęp­
nym boju rozgromiła szczeciń 
ską Gwardię 5:0 zdobywając 
bramki przez Gogulskiego i 
Błażejewskiego (po dwie) oraz 
jedną ze strzału samobójcze­
go. Mimo wygranej, warciarze 
zadowolili tylko w pierwszej 
części meczu. Nie wszyscy ze 
zwycięskiej jedenastki wyka­
zali pełną formę.

III ligę poznańską uzupełni 
zespół zielonogórskiej Gwar­
dii, która w walkach elimina­
cyjnych uzyskała na równi ze
Spartą — Luboń po 3 punk- czas 50,9.

Po zwycięstwie nad warszawskim Kolejarzem 74:65 Stal- 
Warta zrównała się ilością zdobytych punktów z toruńskim 
ĄZS-em i znowu wzrosły jej szanse na utrzymanie się w I 
lidze. O łosie stalowców prawdopodobnie rozstrzygnie ostat­
nie spotkanie — z krakowską Spartą. W wypadku zwycię­
stwa, przy 2 porażkach akademików, warciarze ulokują się 
na 10 pozycji.

W meczu z warszawskim Ko< który łatwo dawał sobie radę 
iejarzem gospodarze zagrali j z kryjącym go Karbownickim. 
dobrze taktycznie, umiejętnie i Można mieć jednak pewne pre 
zwalniając grę, co nie pozwo- : tensje do warciarzy o słabą 
lito dojść do głosu szybkiemu j końcówkę, w której zagrywali 
atakowi pokonanych. Nie nad-1 oni indywidualnie 1 przyspie- 
zwyczajnie dysponowani strza i szyli grę, czego nie omieszkał 
Iowo goście większość punk-: wykorzystać Kolejarz. W tej 
tów zdobywali z wejść, ustępo j fazie gry pokonani zdołali ur-
wali jednak gospodarzom, któ 
rzy łatwiej potrafili wypraco­
wać sobie pozycję do strzału 
l zakończyć ją celnym rzutem. 
Znakomitą formą błysnął Ka- 
łek, który zagrał bardzo do­
brze nie tylko w ataku, ale i 
w obronie. Środkowy Warty 
w II rundzie mistrzostw gra 
bez większych wahań formy i 
niemal w każdym meczu jest 
najlepszym zawodnikiem swe­
go zespołu. Lepiej niż ostat­
nio zagrał również Jaśkowiak,

ty, lecz korzystniejszy stosu­
nek bramek. Luboński zespół 
pokonał bowiem AZS Szczecin 
2:1 i zajął drugie miejsce w 
turnieju, (p)

za granicą
Hokejowa reprezentacja Ka 

nady, która na ostatnich mi­
strzostwach świata w Niem­
czech zachodnich zdobyła ty­
tuł mistrza, pierwsze spotka­
nie po mistrzostwach rozegra­
ła w Paryżu. Przeciwnikiem jej 
była drużyna złożona z Kana­
dyjczyków grających w zespo 
łach europejskich. Spotkanie 
zakończyło się zwycięstwem 
zespołu mistrza świata — 4:1.

* « *
Przebywająca w Czechosło­

wacji hokejowa reprezentacja 
Budapesztu rozegrała w Bra­
tysławie spotkanie z miejsco­
wym Slovanem. Zwyciężyli ho 
keiści CSR 5:3.

* * *
Na torze łyżwiarskim w 

Svratce, najlepsza łyżwiarka 
Czechosłowacji Kenigova usta 
nowiła dwa nowe rekordy swe 
go kraju, uzyskując w wielo­
boju 229,157 pkt. a na 500 m

wać poznaniakom 10 punktów 
i zmniejszyć porażkę do 9 
punktów różnicy.

* * *
Mimo braku dwóch zawod­

ników z I piątki (Haglauera i 
Świerczewskiego) poznańscy 
kolejarze pokonali wysoko ze­
spół krakowskiej Sparty 
86:56. Bernard i Lewandow­
ski, którzy zastępowali swych 
kontuzjowanych kolegów wy­
padli wprawdzie nienajgorzej, 
ale zwycięstwo Kolejarza gra­
jącego w pełnym składzie by­
łoby zapewne jeszcze efektow­
niejsze. Wygrana wskazuje Je 
dnak na to, że kolejarze posia­
dają liczne i wartościowe re­
zerwy. Poznaniacy zagrali nie 
co lepiej niż w meczu z 
CWKS, choć w dalszym ciągu 
zawodzą rzuty z dystansu i 
półdystansu. Poprawę formy 
wykazał szczególnie Pudele- 
wicz, który łatwo dawał sobie 
radę ze swoim ,,opiekunem". 
Kolejarze grali Jednak nierów­
no — obok kilku popisowych 
szybkich ataków zakończonych 
celnymi rzutami stosunkowo 
dużo było niecelnych podań i 
chaotycznych akcji. Poznania­
cy dobrze rozgrywali piłkę i 
dość łatwo wyrabiali sobie do 
godną pozycję do strzału. Po­
konani grali szybko i nieźle 
strzelali z półdystansu, ustępo 
wali Jednak gospodarzom pod 
każdym względem. Dlatego też 
chociaż gra była prowadzona 
w żywym tempie a sytuacje 
podkoszowe zmieniały się usta 
wicznie — specjalnych emocji 
nie było. Poznaniacy już od 
pierwszych minut zdobyli pro­
wadzenie a zwycięstwo ich ani 
razu nie stało pod znakiem za 
pytania.

• • •
W meczu o mistrzostwo li­

gi kobiecej Kolejarz pokonał 
krakowską Gwardię 43:25 1
tym samym zapewnił sobie ty­
tuł wicemistrza. Kolejarkom 
pozostały jeszcze do rozegra­
nia mecze ze słabszymi prze­
ciwnikami 1 dlatego trudno 
przypuścić, aby ktoś mógł im 
jeszcze pokrzyżować szyki w 
walce o II miejsce. Ostatni 
mecz przyniósł zdecydowane

zwycięstwo poznanianek, któ­
re górowały nad gwardzistkami 
dyspozycją strzałową. W 1'po­
łowie krakowianki mocno „mie 
szały" pod koszem poznania­
nek, jednak akcje cechowa! 
brak wykończenia. Dyspozycja 
strzałowa gwardzistek z dy­
stansu i półdystansu była 
wprost żenująca. Na wyróżnię 
nie z drużyny Kolejarza zasłu 
guje Kapałczyńska i Beyerów- 
na, z Gwardii natomiast — 
Łłąbrowska. (ł)

15 pięściarzy
naszego województwa
weźmie udział
w mistrzostwach Polski

Dnia 16 marca br. rozpo­
czyna się w Krakowie wielka 
batalia pięściarzy — indywi 
dualne mistrzostwa Polski se­
niorów, które trwać będą do 
20. 3. br. Województwo po­
znańskie wysyła na mistrzo­
stwa 15 najlepszych bokserów 
okręgu. Barw naszych na kra­
kowskim ringu bronić będą: w 
wadze muszej — Lidkę (Bud. 
Pz.) 1 Wasilewski (Stal Kai.), 
w wadze koguciej — Manelski 
(Warta) i Stylo (Warta), w wa­
dze piórkowej — Izydorczyk 
(Bud. Pz.), w wadze lekkiej — 
Wytyk (Warta) i Kaczmarek 
(Bud. Pz.), w wadze lekko-pó! 
średniej — Kapturski (Warta), 
w wadze półśredniej — Trąb­
ka (Bud. Pz.) i Swiś (AZS 
Pz.), w wadze lekko-średniej 
— Wojtkowiak (Warta), w wa­
dze średniej — Ponanta (Stal 
Kai.), w wadze półciężkiej — 
Franek (Warta) i Grzelak 
(Włókniarz Kai.) oraz w wa­
dze ciężkiej — Albrecht (Stal 
Kai.).

Pięściarzom reprezentacji 
województwa poznańskiego se 
kundować będą trenerzy — Wi
told Majchrzycki (Warta) i Jó 
zef Sulinowski (Start Pz.). Kie
równikiem ekipy jest przewód 
niczący Rady Trenerów —- Su
szczyński.

Redakcja sportowa „Gło- 
su" zamieszczać będzie w 
ciągu trwania mistrzostw 
sprawozdania i reportaże w 
opracowaniu naszego spe­
cjalnego wysłannika —
M. Flejsierowicza.

Kontrolne biegi lekkoatletów 
przed wyjazdem do Paryża aa 
doroczny bieg przełajo-wy, 
ganizowany przez redakcję 
L‘Humanite, zgromadziły na 
starcie czołówkę zawodniczek i 
zawodników polskich. Miw° 
zimna i trudnej trasy na p°‘u 
wyścigowym na Służewcu o- 
siągnięto zupełnie dobre rew 
taty. Wyniki: kobiety — dy' 
stans ok. 1800 m — 1) f?®" 
kówna (Sp) 6:56.4, 2) Gabc- 
równa (Wł) 6:58.6, 3) >Ja;
wrzynek (Stal) 7:03.8, 4) " 
rzycka (Sp.) 7:07.0, 5) W 
kiewicz (Kol.) 7:09.4, 6) - 
wak (CWKS) 7:11.0.

Mężczyźni: — dystans^-
8000 m —- 1) Wróbel (&£' 
27:30.0, 2) Ożóg (CWKS) te” 
sam czas, 3) Chromik (y°*g 
ten sam czas, 4) Graj (C , 
27:58.0, 5) Lewicki (*<»•>
28.07.6.

W Zabrzu odbyły się zaVT 
dy klasyfikacyjne dla uczę 
ników ośrodków gimnasty 
nych Warszawy, Stalinogr » 
Poznąnia i Krakowa. n . j 
syfikacji ogólnej z^yc’Xt. 
Stalinogród — 872,90 .
przed Warszawą — 810,80 P •’ 
Krakowem — 696,35 pkt. i 
znaniem — 232,25 pkt.

Finałowy turniej 
Miast w piłce wodnej 
zwycięstwo stolicy H 
zaiał Poznań, a HI 8t



Pracownicy poszukiwani
jęjerowiiiiiii warsztatu siusarskit^o przyjmie 
zaraz Przedsiębiorstwo Remontowo - Monta­
żowe w Poznaniu Oferty z dokładnym życio­
rysem Biuro Ogłoszeń. Świerczewskiego 3. dla 
K?15_____________________________ ___
Tynkarzy przyjmie natychmiast Przedsiębior­
stwo Robót Eiewacyjnych Budownictwa Miej­
skiego Poznan, ul. Marcelińska 6, dział kadr.

K.721
Inżyniera lub technika z praktyką na stanowi­
sko kier sek wykonawstwa, techników na sta­
nowiska kier budów i kier BHP na terenie 
miasta Poznania i powiatu przyjmie Budowla­
ne Przedsiębiorstwo Powiatowe w Poznaniu, 
nl. Droga Dębińska 10. Warunki według ukła­
du zbiorowego w budownictwie. Zgłoszenia 
przyjmuje dział kadr. K739
Kierownika planowania przyjmie PSS O. A. S.
_ Wschód — Poznań, ul Matejki 50, pok. 14.

K771
Kilku krawców na dobrych warunkach przyj- 
mierny. Zgłaszać się w dziale Kadr „Pomet“, 
Poznań, ul. Krańcowa 15. K754
Farmaceutów w aptekach społecznych w na­
stępujących miejscowościach ■— Międzychód, 
Trzcianka, Wronki, Wolsztyn, Piła i inne zaan­
gażuje od dnia 1. IV. 55 r. Pozn. Przeds. Aptek., 
Oddział w Poznaniu, ul. Libelta 36, II ptr., Re­
ferat Personalny. K766

Nieruchomości
Kamieniec, wille, parcele, 
domki. w różnych dzielni­
cach polecam — poszukuję 
Nowak Poznań, Czerwonej 
Mmii 26, tel 6/-95 178°§

parcele, domki wille. Kamie 
mce. kupno sprzedał zaiat 
wa solidnie „Union" Poznań 
Nowowiejskiego 9 2876g

(Mlinicę, 5 sklepów (cen- 
Irum), willę jednorodzinną z 
rolnym mieszkaniem (Sołacz), 
willę przy Grunwaldzkiej i Je 
życacb. mieszkanie trzypoko­
jowe wolne, parcelę 1000 m- 
(Sołacz). 900 m2 (Dąbrów 
skiego), 800 m- (Winogrady) 
sprzeda: Metelski, Poznań, 
Czerwonej Armii 23. 3580g

Dom wzgl. połowę dwa po­
koje z kuchnią, chlewy oraz 
200 m2 ogrodu, spiesznie 
sprzedam Kościan, plac Pa­
derewskiego 19, m 1. 3716g
Willę w dzielnicy willowej, 
sprzedam. Adres wskaże Biu­
ro Ogłoszeń, Swierczewskie- 
go 3, nr 3733g. _______
Wille piętrową, ewentualnie 
połowę w Puszczykowie, sprze 
dam Wiadomość: Puszczyko­
wo Źródlana 2, m 1.

3736g
Zamienię dom dwurodzinny z 
ogrodem, w Szczecinie - Pod- 
juchy, na podobny z ogro­
dem, w Gorzowie lub pobliżu. 
Tadeusz Tarnowski. Szczecin 
13. Granitowa 8. 3637p
Domek z ogrodem sprzeda 
właściciel. Poznań - Juniko- 
wa, Oleśnicka 9. 3742g

Plac budowlany z domem do 
rozbiórki w Lesznie, ccn 
trum, sprzedam Lakomski 
Leszno. Boczna 18. 42!4p

Kamienice nową w Gnieźnie, 
z wolnym mieszkaniem (tak­
że połowę) z powodu podesz­
łego wieku, korzystnie sprze­
dam. informacje Gniezno, Da! 
kowska 17. m 9. 4632p
Parcelę budowlaną sprzeda 
właściciel. Poznań, Szamarze­
wskiego 47, m 3._____ 3781g

Dom jednorodzinny, nowobu­
dowany, cały wolny z ogro­
dem. 100 ooo zł. Willkę je­
dnorodzinną z rozpoczętą bu­
dową (Winogrady) 120 000 
żł sprzeda: Nowak, Poznań, 
Czerwonej Armii 26. _3831g
Domek z parcelą, wolnym 
mieszkaniem w okolicy Po­
znania, wezmę w dzierżawę. 
Oferty Biuro Ogłoszeń Świer­
czewskiego^ dia 3843g.
Wozme w dzierżawę 1—4 
morgi ziemi w Poznaniu lub 
okolicy. Warunek: możliwość 
zamieszkania Oferty Biuro 
Ogłoszeń. Świerczewskiego 3, 
dla 3862g
Domek mały, bez długu, w 
Lasku, piękne położenie, duży 
°Krńd, zabudowania gospodar 
cze, wszystko oparkanione 
siatką, zamienię na większy
* okolicy Poznania. Warun­
ki ńb omówienia. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń Świerczewskiego 
ł__dla 386.5®.
Parcelę dużą, przy trolej­
busie, tanio sprzedam. Oferty 
muro Ogłoszeń, Swierczew- 
rjmgo 3, dla 3924g._______
Dom z ogrodem, wolnym mie 
■zkaniem, na przedmieściu 
roznania (Puszczykowo, Pu- 
sw^kówko) 0(] Właśviciela 
“Pi Siewczvńska. Poznań, 

jaworowa 52, m. 35.
‘^E=r'    3929g

12-pokojową, Poznań- 
macz. przy parku i tram- 

nt.« ,nr7edarn spiesznie. —
B*uro Ogłoszeń. Swier- 

*’»sktego_3. dla 3966g.

iednorodzinny pod Po- 
znnń u™ wz"1- w powiecie po- 

kupie?- Pośrednie® g)nk'"c/eni- Oferty Riur„ 0- 
dlą 3978<,Swierczewskieg0 3,

d° szycia kupię. 0-
czewskuUr° °S^oszeń. Swier-«wskiego 3, dla 3602g
Materiał impregnowany oko- 

Oiertv □ na nami°t. kupię- 
CzcwskiPaJr° ,°g*oszeń. Swier- 
— wlgkgo 3, dla 3754g.

Samochn^ ' 2 ®łowice do
„Sh U . os°Dowego marki 
me ... J ?'cvlindrowy, wez- 
nie k«,niA’ecAaJę.’ ewentuai- 
Po/neĄ Sianisław Strojny 
m 7a ~zerwonej Armi' 35,

3708g

Balans ciśnienie do 12 ton, 
kupię. Ole,ty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3, dla 
3780g. __ ___

Kuplę narzędzia złotnicze o- 
raz urządzenie pracowni. 0- 
ferty Biuro Ogłoszeń. Świer­
czewskiego 3, dla 3797g.
Domek fiński lub barak mie 
szkalny, w dobrym stanie, 
przenośny, spiesznie kupię. 
Kostrzewska, Poznań 13, 
Zjazd 2, m 5. 38O0g

Samochód ,,OpeI Kapitan" 
kupię. Kledzik, Poznań, Woj­
ska Polskiego 9 3816g
Łódź do motoru przyczepne­
go 350 ccm (stan dobry) 
kupię. Warszawa, Marszał­
kowska 43, in. 2 — warsztat 
ślusarski.  K770
Dętki 4 sztuki, rozmiar 
20X500 do 550 kupię. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń, Swierczew 
skiego 3. dia 3860g.
Magiel elektryczny. z grzej-

Poznań.
92-00.

3867®.

nikiem, kupię. 
Gromadzka 28,

Rut
tel.

Pralnie elektrycz.ną z wyży
mączką kupię. Rut. Poznań
Gromadzka 28, tel. 92-00.

3868g

Pulpit do obrabiania lekcji 
z regulacją krzesła i odnóż 
ką. kupię. Adres wskaże Biu 
ro Ogłoszeń, Świerczewskiego 
3, nr 3823g. _____________
Kupie fortepian, wysokiej mar 
ki. Poznań-Dębiec, Jaworowa 
51. m._2,____________ 3829g
Wózek głęboki, czeski, ku 
oię Oferty Biuro Ogłoszeń. 
Świerczewskiego 3, dla 3920g

“asiadówkę i wannę kąpie­
lowa białą, kupię. Oferty 
Biuro Ogłoszeń. Świerczew­
skiego 3, dla 3855g
Plastyk zagraniczny na to­
rebki. kupuję. Poznań, teł. 
647-75, codziennie do godz. 9

3885g
Pianino do ćwiczeń kupię. 
Oferty z podaniem ceny do 
Biura Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3, dia 3891g.
Wilka alzackiego, psa 6—10 
miesięcznego, kupię. Poznań, 
Wrocławska 21. m. 7.

3910g

Sprzedaż
Wózki dziecięce autka drew 
niane koszykowe, sportki cze 
skie, na łożyskach kulko­
wych nowoczesne drewniane 
gięte dla bliźniąt oraz la 
lek, poleca H. Świetlik. Poz­
nań, 'Wrocławska 13. 3166g

Maszynę cholewkarską „Diirr- 
kopp“ leworamienną. w do­
brym stanie, sprzedam. Ger- 
maziak, Borek, pow Gostyń

_______ 3714g
Akwarium, tapczan. 3 fotele, 
toaletkę, sprzedam. Poznań, 
tel. 627-8CL__________ 3732g

Maszynkę do podnoszenia o- 
czek, dobrą, bez igły, sprze­
dam. Adres wskaże Biuro 0- 
gloszeń Świerczewskiego 3, 
nr 3734g._________________
Spacerówkę sprzedam. Poznan, 
Dąbrowskiego 29, m 5.

3735g

Sprzedam samochód 3 tony 
„Opel Bliitz" oraz dwie przy­
czepy 4-tonowe. Szczecin, 
Krasińskiego 102, m 9.

3738g

Sprzedam platformę 3-tonową, 
stan bardzo dobry. Poznań, 
Małeckiego IZ, m 4- 3739g

Wannę kąpielową do obudowy 
w kafle, automat gazowy ,,Sa 
nar'4. sprzedam. Poznań, 
Grochowska_21, m 2. 3740g
Spacerówkę wzór czeski, tai 
nio sprzedam. Poznań, Strze­
lecka 14, m 3a 3741g

Sprzedam piec stałopalny, spa 
cerówkę oraz nowe drzwi z 
futryną. Kaniewski. Poznań, 
Ostrowska 96.   3744g

Dachówki i dźwigary sprze­
dam. gpterty Biuro ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3, dla
3746g. 
Wózek - autko koszykowy w 
dobrym stanie, akordeon 80- 
basowy, 3 registry, sprzedam. 
Poznań, Wawrzyniaka 6. m
1 la. ________ 3749g
Sprzedam urządzenie zakładu 
fryzjerskiego oraz aparat do 
parowe: ondulacji. Oferty Biu 
ro Ogł / ? Świerczewskiego 
3, dla 3755g

Wózek koszykowy, czarny by- 
fet, łóżka ciemne, dębu, , 
sprzedam. Poznań. Lampego 
ió, m 7a. 3753g

Sadio ,,Aga“ sprzedam tub 
zamienię na maszynę do szy­
cia względnie na akordeon. 
2 łóżka, leżankę. materiał 
dekoracyjno - meblowy, sprze 
dam. Poznań. Gąsiorowskich

5, m 9.   3757g
Sprzedam sypialnię jasny dąb, 
w dobrym stanie. Poznań. Sza 
marzewskiego 21, m 7, 1 ptr., 
od godz. 15.__________3759g

Maszynę do szycia krawiec­
ką, sprzedam Poznań. Długa 
6, m 3___________‘ 3761g

Lodówkę elektryczną, pier­
wszorzędną, najwyższej ja­
kości, 250 1, sprzedam. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń, Świercze 
wskiego 3. dla 3766g.
Wózek koszykowy sprzedani. 
Poznań, Nowowiejskiego 9, 
m 5, od godz. 17—19.

3776g
Fortepian okazyjnie sprzedam 
Poznań. Jaworowa 39. 3778g

Wózek koszykowy sprzedam. 
Poznań . Junikowo, Grunwaidz 
ka 265. 377Sg

Rowerek „Bałtyk'* *, nowy, 
sprzedam. Poznań, Chełmoń­
skiego 9, m 6 od godz. 16.

, 3782g
Sprzedam maszyny do szycia, 
damską „Singera** * i krytą, 
Poznań, Kraszewskiego 13, 
m 7._________________ 3785g

Nutrie hodowlane sprzedam: 
Poznań Rvnek Sródecki 15, 
to 6 (Kubiak)._______  3786g
Wózek koszykowy sprzedam. 
Poznań, Świerczewskiego 30, 
ra 4.______  9 3787g

Sypialnię kompletną, westfal-
kę, piec kaflowy, przenośny, 
tanio sprzedam. Poznań-Szcze 
pankowo, Rodawska 19.

3790g
Maszynę do szycia sprzedam. 
Poznań. Dzierżyńskiego 39, 
suterena, front. 3793g
Kompresor, 220 V. kompl. z
basenem, sprzedam. Poznań, 
Dąbrowskiego 72. 38O2g
Wózki ręczne na nowych o- 
ponach motocyklowych sprze 
dam Poznań, Dąbrowskiego 
72_________ 3803g

Aparat do spawania autoge- 
niczny, z palikami i wężami, 
sprzedam. Poznań, Dąbrow­
skiego TZ.____________ 3804g
Sprzedam wózek koszykowy 
w dobrym stanie. Poznań, 
Dzierżyńskiego 80, m 4.

_____ _______ 2._____38O8g
Sprzedam spawarkę elektrycz­
ną. Poznań Dzierżyńskiego 
160 —- warsztat.______3814g
Wózek - autko koszykowy, 
sprzedam Poznań Zawady 6, 
m 68. 3818g

Kupon gabardyny granatowej, 
3'/: m, sprzedam. Poznań, 
Dąbrowskiego 53/55, m. 11.

3822g
Sprzedam szafę 3-drzwiową, 
z lustrem (jasny dąb). Po­
znań, Łąkowa 21 m 18.
___________________ 3827®

Sprzedam wózek dla inwali­
dy Poznań. Rokossowskiego 
47, m. 4. 3833g

Spacerówkę sprzedam. Poznań, 
Mostowa 29, m. 10, 3836g
Samochód osobowy „Skoda— 
Rapid**. czterodrzwiowy, 
sprzedam. Poznań. Chociszew 
skiego 23, od godz. 14—15.

3842g
Kuchnię piękną, solidną, sprze 
dam. Poznań, 23 Lutego 2 — 
II podwórze. Stolarnia przyj­
muje zamówienia. 3845g

Wózek — autko, w bardzo 
dobrym stanie, sprzedam. — 
Poznań Gołębia 5 m 29.

3847g
Pianino czarne, nowoczesne, 
sprzedam. Poznań-Sołacz. Po­
dolska 6, m. 2. 3849g
Maszynę piekarską, nowoczes­
ną mieszarkę, 2 kotły po 200 
Itr. sprzedam. Adres wskaże 
Biuro Ogłoszeń. Świerczew­
skiego 3. nc 3852g.
Fortepian markowy, sprzedam 
lub zamienię na pianino. Po­
znań, Jackowskiego 29 m. 7.

____________________3856g

Wózek — autko, koszykowy, 
sprzedam Poznań, Czesława 
17. tn.8.__________ 3879g

Sprzedam tanio ciągnik „Lanz 
Bulldog*4 45 KM. Obejrzeć: 
Poznań Artyleryjska 5.

3883g

Sprzedam wózek koszykowy, 
dla bliźniąt. Poznań, Chłapow 
skiego 6, tn. 5. 3887g
y/ózek — autko na łoży­
skach kulkowych, sprzedam. 
Poznań. Gwardii Ludowej 65, 
m. 11, od godz. 16—19.

_____________ 3888g

Sprzedam samochód ciężaro­
wy, marki „Biissing*4, w do­
brym stanie. Oferty Biuro 
Ogłoszeń. Świerczewskiego 3. 
dla 3893g.
Tragarze, rury, sprzedam Po­
znań ul. Szczepankowo 9.

____  3895g
Pompę jednowirnikową, wy­
dajność 2500 Itr. na minutę, 
sprzedam. Poznań, tel. 625-83. 

________________3896g

Sprzedam bobry hodowlane, 
wysokiej jakości, 7-miesięcz- 
ne. Oferty: Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3, dla

_____ 390Bg. 
Wózek — autko, w bardzo 
dobrvm stanie, oraz łóżecz­
ko metalowe sprzedam. Po­
znań, Rynek Łazarski lOa, 
m. 1.________ 3911g
Sadzonki szparagów, roczne i 
dwuletnie, sprzedam. Oferty 
Biuro Ogłoszeń. Świerczew­
skiego 3, dla 3916g._____
Mową kompletną kuchnię sprze 
dam Poznań Ogrodowa 4. 
m ">n w podwórzu, suterena 
od godz. 15-17. 3934g

UliŁOSZtHiA UhOBME~^
Maszynę krawTecką (dźwignia 
kolanowa) korzystnie sprze­
dam. PPK „Ruch*4, Skoki. 

•_________________ ___3918g
Wózek autko koszykowe sprze 
dam. Poznań. Opalenicka 53. 
(Dzwonek po prawej stronie).

3919g
Samochód DKW, stalowa ka­
roseria. z motorem „Olym- 
pia**, 1,5 1 w bardzo dobrym 
stanie, sprzedam. — /Poznań, 
Winiary. Zegockiego 24.

3926g
Wózek — autko i spacero­
wy. dia bliźniąt, sprzedam. 
Poznań, Dzierżyńskiego 104^ 
m. 9. 3935g

Sprzedam wózek, autko, ko­
szykowe. w dobrym stanie. 
Poznań. Stasźica 10, m. 12.

3937g
Wózek koszykowy (autko), 
mało używany, sprzedam. Po­
znań. Szamarzewskiego 23a. 
m. 4. 3938g

Rower męski i dziecięcy „Ba! 
tvk“, nowe, kuchenkę gazo­
wą, sprzedam. Poznań, Czer­
wonej Armii 31, m 3.
______________ ___ \ 3939g

Futerko do tokarni 160 mm 
sprzedam. Poznań, Krzyżowni- 
ki ul. Canowska 53 
__________  ____ 3943g
1000 sztuk cegły szamotowej 
z rozbiórki sprzedam. Poznań, 
Rataje 25. 3950g

Spawarkę transformatorową, 
regulacja od 50—250 A, 
380 V, sprzedam. Poznań, 
Krzywa 29 (Górczyn). 3949g
Pianino, jak nowe, marki 
„Betting**, sprzedam. Adres 
wskaże Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3, nr 3953g.

Kalafonię jasną (200 kg) 
sprzedam. Oferty z propono­
waną ceną do Biura Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3, dla 
3954g.______________ _
Rowery (damski i męski) 
sprzedam. Poznań. Dzierżvń- 
skiego 263, m. 2. 3960g

Tokarkę 3 m toczenia ze śru­
bą pociągową oraz trybami 
zamiennymi, wiertarkę słup­
kową z motorem elektrycz­
nym. balans śrubowy sprze­
dam. Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3, dla 3964g

Radło „Syrena*4 sprzedam 
Poznań Ogrodowa 15, m. 8.

3969g
Wózek — autko sprzedam. 
Poznań, Krauthofera 55a. m. 
1.____________________3974g

Żniwiarkę ,^Cornik“, kierat 
4-konny. powóz kryty, ogu­
miony, torfiarkę, pówózkę- 
wolant oraz snopowiązałkę 
..I.anz** sprzedam. Czesław 
Kierstein, Łaziska, stacta o- 
raz pow. Wągrowiec. 3975g
Wózek — agtko na kulko­
wych łożyskach, sprzedam. 
Tietz, Poznań. Grobla 27a. 
m. 3.___________ 3979g

Dobre pianino (płyta meta­
lowa) sprzedam. Adres wska­
że Biuro Ogłoszeń. Świer­
czewskiego 3, nr 398 lg.

Lokale
Zamienię pokój samodzielny 
w Ciechocinku, na podobny 
w Poznaniu. Wiadomość: Po­
znań. Dąbrowskiego 117. m 
4, od godz. 18—20. 3903g

Oddam lokal przemysłowy, 
33 m2. Oferty Biuro Ogło­
szeń Świerczewskiego 3, dla 
3456g,____________________

Zamienię pokój z kuchnią w 
Sopocie, na podobne lub 2 
pokoje w Poznaniu. Oferty 
kierować: Wrocław, Klaczki 
1, Krystyna Astasiewicz.

_____________________K737
Zamienię 2 pokoje z kuch­
nia w Szczecinie . śródmie­
ście, na podobne z ogrodem 
w Gorzowie. Henryk Paliwo­
da. Szczecin, Bolesława Krzy­
woustego 67/17^______ 4638p

Poszukuję 2—3 pokoi z kuch 
nią. do remontu, posiadam 
do zamiany pokój z kuchnią. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, Swier 
czewskiego 3, dla 3688g.
Solidny pan poszukuje poko­
ju. Zgłoszenia: Poznań. Hib­
nera 35, m 4. 3690g

2’/s pokoju z kuchnią, samo­
dzielne, z dużym ogrodem, 
blisko Poznania zamienię na 
2 pokoje z kuchnią, tylko sa­
modzielne w Poznaniu. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń. Świercze­
wskiego 3, dla 3696g.
Zamienię pokój z kuchnią, z 
wygodami. samodzielne, w 
śródmieściu, na l*/s pokoju 
względnie dwa w śródmieściu. 
Poznań. Masztalarska 8a. gm 
12. 3700g

Zamienię pokój 30 ms z przy 
należnościami, osobnym świa­
tłem, piwnicą, balkonem, w 
śródmieściu, na l1/* względ­
nie pokój z kuchnią. Dzieln'- 
ca obojętna. Oferty Biuro 0- 
głos7efi. Świerczewskiego 3, 
dia 37t3g.

Przewielebnemu Ducho­
wieństwu, Radzie Para­
fialnej przy kościele 
NSJ na Jeżycach, Pocz­
tom Sztandarowym, Krew 
nym Przyjaciołom, Loka­
torom. Znajomym, wszyst 
kim. którzy wzięli udeiał 
w pogrzebie śp.

Adama Wujca
za ofiarowane msze św., 
kwiaty i wieńce składa­
my

serdeczne podziękowania
rodzina

Poszukuję pokoju z kuchnią 
do remontu. Warunki do omó 
wienia. Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3, dla 
371 Og.__________________

Pokoju z kuchnią do remon­
tu. spiesznie poszukuję. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń, Swiercze- 
wskiego 3, dla 37llg.______

Pokoju w willi, przy solidnej 
rodzinie, spiesznie poszukuję. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3, dla 3712g.

Mały pokój z kuchenką, za­
mienię na większe. Bartko­
wiak, Poznań, Ratajczaka 30, 
m 7a.________________ 37l7g
Poszukuję mieszkania do re­
montu. Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3, dla 
3718g.______ ___________

Pani spiesznie poszukuje po­
koju. Warunki de omówienia. 
Oferty Biuro Ogłoszeń Świer­
czewskiego Jł, dla 3719g.

Samodzielne 2 pokoje z ku­
chnią do remontu, zamienię 
na pokój z kuchnia, samo­
dzielne. Oferty Biuro Ogłoszeń. 
Świerczewskiego 3, dla 
372lg.__

Młody, samotny, poszukuje 
pokoju od lipca. Oferty Biuro 
Ogłoszeń. Świerczewskiego 3, 
dla 3723g.

Spokojna, pracująca spiesznie 
poszukuje pokoju. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń. Swierczewskie- 
go 3, dla 3724g._________

2 pokoje z kuchnią, samo­
dzielne. w centrum Bydgosz­
czy, zamienię na podobne lub 
jeden pokój z kuchnią w Po­
znaniu. Oferty Biuro Ogło­
szeń. Świerczewskiego 3, dla 
3725g.
Zamienię mieszkanie 4-poko- 
towe w Szczecinie, na 2 po­
kojowe w Poznaniu. Wiado­
mość: Poznań. Tęczowa 29. 
m 2. _______________ 3737g
Spiesznie poszukuję pokoju 
umeblowanego dia uczennicy. 
Warunki do omówienia. Poz­
nań, Matejki 6, m la, parter.

37500
2 mieszkania 2'lt pokoju z ku 
chnią oraz pokój z kuchnią, 
samodzielne, komfort, zamie­
nię na jedno 3—4-pokojowe 
z kuchnią, ogrodem. Oferty 
Biuro Ogłoszeń. Świerczew­
skiego 3, dla 3758g.
Zamienię słoneczne, dwa po­
koje z samodzielną kuchnią, 
I ptr., z ogródkiem, na trzy 
pokoje oraz l*/z pokoju, za­
mienię na dwa pokoje, w do­
mu kolejowym lub prywatne. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3, dla 3767g.

Lokal handlowy 7 m*, wej­
ście z bramy, w ruchliwym 
punkcie (centrum) odstąpię. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, Swier- 
czewskiego 3. dla 3768g.
Dwaj panowie spiesznie po­
szukują pokoju. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskiego 3 
dla 3770g.
3 pokoje z kuchnią, łazienką, 
w Puszczykówku, zamienię 
na podobne lub 2 pokoje z 
kuchnią, samodzielne, w Po­
znaniu Oferty Biuro Ogło­
szeń Świerczewskiego 3, dla 
3775g.____________________

Zamienię samodzielne dwa 
pokoje, dwie kuchnie, od­
dzielnymi licznikami, na gaz, 
światło, dwie piwnice, na 
dwa mieszkania, po . pokoju z 
kuchnią. Peryferie, parterowe 
wykluczone. Poznań, Woźna 
13. m 9. 3777g

Zamienię 3*/i pokoju, słonecz 
ne. II piętro, na Łazarzu, na
2 po 1 pokoju z kuchnią,
samodzielne. Oferty Biuro 0- 
gloszeń, Świerczewskiego 3, 
dla 3783g.________________
31/s pokoju z kuchnią, samo 
dzielne, komfort, zamienię na 
dwa mieszkania po dwa po­
koje, samodzielne. Oferty Biu 
ro Ogłoszeń. Świerczewskiego
3 dla 379lg.

2 pokoje z kuchnią, łazienką, 
telefonem, w centrum Bydgo­
szczy. zamienię na podobne 
w Poznaniu. Warunki do omó­
wienia. Oferty Biuro O&ło 
szeń, Świerczewskiego 3, dla 
3810g._________________ __

Zamienię pokój z kuchnią, na
2 pokoje z kuchnią, może być 
kolejowe. Warunkj do omó­
wienia. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 dla 
3817g.
1*/» pokoju z używaniem kuch 
ni, łazienki, zamienię na je­
den duży' pokój z kuchnią, 
samodzielne Oferty Biuro 
Ogłoszeń Świerczewskiego 3, 
dia 3825g •

+
W pierwszą bolesną rocznicę śmierci mojej najdroż­

szej żony, kochanej matki i babci, śp.
z Sójków

Wandy Koniecznej
odprawiona zostanie za spokój duszy Zmarłej msza św. 
żałobna w czwartek, 17 marca 1955. o godz. 8 w 
kościele św. Marcina oraz druga 19 bm. o godz 7.15 
w kościele Najśw. Zbawiciela przy ul. Fredry.

Mąż, syn. córka, zięć i wnuczka 
Poznań, Ratajczaka 27, m. 14 3907g |

Dnia 13 marca 1955 r. zmarł nasz kochany brat, 
kuzyn, szwagier i wujek, opatrzony Sakramentami św., 
przeżywszy lat 61, śp.

Tomasz Pańczak
Pogrzeb odbędzie się w środę, 16 bm., o godz. 

10.30 z kaplicy cmentarza na Dębcu.
Stroskana rodzina

Poznań, ul. Przemysłowa 21, Żerków. Ludwinowo,
Śrem, Piekary Si. 3984g

luż w piątek—1S aarea
rozpoczyna się ciągnienie Soleni 

36.161 wygranych — 4 miliony zł
Pokój słoneczny, I piętro, z 
wspólną kuchnią, łazienka i 
przynaieżnościami, zamienię 
na większe mieszkanie lub 
pokój z kuchnią, samodziel­
ne Peryferie wykluczone. Wa 
runki do omówienia. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Swierczew-;. 
skiego 3. dla 3788g.

1*/« pokoju z kuchnią, kory­
tarzem, samodzielne, zamie­
nię na 3 pokoje z kuchnią, 
samodzielne. Oferty Biuro 
Ogłoszeń Świerczewskiego 3, 
dla 3846g.

Małżeństwo, bezdzietne, po­
szukuje pokoju pustego. — 
Oferty Biuro Ogłoszeń. Swier 
czewskiego 3, dla 3852g.

Mosina — samodzielne, sło­
neczne 2 pokoje z kuchnią, 
łazienką, dużym ogrodem ó- 
wocowym, zamienię na 2l/s 
pokoju z kuchnią w Pozna­
niu. Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3, dla 3653g
2 pokoje z kuchnią, komfort, 
samodzielne, w centrum Gdy 
ni, zamienię na 2 pokoje 
ewentualnie 1 pokój z kuch­
nią, samodzielne w Pozna­
niu, Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3. dla 3858g

Uczeń poszukuje pokoiku. — 
Oferty Biuro Ogłoszeń, Swier 
Szewskiego 3, dla 3859g„
Duży pokój z kuchnią, 40 m2, 
samodzielne, śródmieściu, za­
mienię na podobne lub małe 
l’/s pokoju z kuchnią, samo­
dzielne. z łazienką wzgl. 
komfortowe, tylko w śród­
mieściu. Warunki do omówie­
nia. Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3. dla 3864g

Zamienię pokój w willi (Grun 
wald), na podobny (Sołacz) 
Poznań, tel 647-75, codzien­
nie do godz 9. 3884g

2*/« pokoju z kuchnią, samo­
dzielne, front, zamienię na 
podobne 3*/i—4-pokojowe. — 
Oferty Biuro Ogłoszeń, Swier 
czewskiego 3, dla 3894g
2 studentów przyjmę na współ 
ny pokój. Poznań tel. 17-04.

____ ___ __ 3899g

Spokojnego ucznia szkolnego
przyjmę na pokój. Wiadomość 
Poznań. Dąbrowskiego 15. m. 
3, od godz. 16—18. 3904g

Pokój 12 m®, nlekrępujący, 
z wygodami, w śródmieściu, 
zamienię na większy. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 3914g
Pokoju z kuchnią lub dużego 
pokoju do remontu poszuku­
ję. Poznań, Wiśniowa 78, m. 
63. 3915g
Pracujące — studiujące, bez­
dzietne małżeństwo poszuku­
je pokoju pustego lub umeblo­
wanego. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 dla 
3917g,___________________

Zamienię pokój z kuchnią, 
przynaieżnościami, I piętro, 
samodzielne, w śródmieściu, 
na podobne lub większe. — 
Oferty Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3, dla 3927g.
Pokój z kuchnią, łazienką, 
samodzielne, zamienię na 2 
pokoje z kuchnią, najchęt­
niej Winogrady. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskiego 3, 
d]a_ 3933g________________
Samotny pan, spokojny, fa­
chowiec, szuka pokoju. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3. dla 3941g

,sMłeszkauie jednopokojowe, 
samodzielne (Grunwald), za­
mienię na większe. Peryfe­
rie niewykluczone Oferty Biu 
ro Ogłoszeń Świerczewskiego 
.3. dla 3945g.

Panienka poszukuje spiesznie 
wspólnego pokoiu. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń. Świerczewskie­
go 3, dla 3947g.

Lekarskie
Uzębienie w steelonie, me­
talu oraz zabiegi dentystycz­
ne wykonuję solidnie i ta­
nio (korona 50 zł). Łakom- 
ski, dentysta, Poznań, Win 
kiera 7 (Łazarz). __ 3419g

Lekarz - dentysta Jaworowicz 
przyjmuje przed poi. i po poi 
Specjał, nowoczesna protety 
ka steetonowa Poznań Mic­
kiewicza 24 tel. 21-58.

3448®

Restauracja „Wiejska
kat. III

ul. Wałki Młodych 12
poleca

I

bogaty asortyment
SwWHmrWłWIiNlSinlluiUWlh^K

Zakład czynny od godz. 7
K759

Praca
Osoba ^aa spacery z dziec­
kiem. 2—3 godz. dziennie, 
potrzebna. Poznań, 27 Grud­
nia 5, m 4. ___ 3687g
Sesposia z poleceniami do 
małej rodziny, potrzebna. Wa 
runki dobre. Poznań. Ostroro­
gu 11. m 1, od go.lz 10—12 
i od 16—17. ' 3701g

Gosposia dochodząca z goto­
waniem, potrzebna. Poznań, 
I,ubeckiego 2, narożnik Grun 
waldzkiej. __ 3706g
Repasarka potrzebna ne kil­
ka godzin dziennie. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3, dla 3707g.

Gosposia z referencjami po­
trzebna. Poznań, Małopolska 
7, m 1. . 3715g
Organista - dyrygent, dobry 
fachowiec, potrzebny na wię­
kszą. wiejską parafię. Wa­
runki dobre, oferty Biuro 0- 
gtoszeń, Świerczewskiego 3, 
dla 3722g.

Potrzebna dobra kucharka na
wesele. Poznań, Marcinkow­
skiego 2a. m 6. ____  3731g
Pomocnik krawiecki oraz ręcz 
niarka, potrzebni. Stanek, Po 
znań, Dzierżyńskiego 26.

3752g
Potrzebna hafciarka na ny­
lon. Poznań. Stalingradzka 22, 
m 5 od godz. 14—18.

3756g
Tokarz wysokokwalifikowany, 
na stałe lob wypomóżkę. po­
trzebny. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3, dla 
3763g.
Potrzebny krojczy i prasowacz 
ka na koszule męskie. Adres 
wskaże Biuro Ogłoszeń, Swier 
czewskiego 3, nr 3769g.

Kopista ozalidowy poszukuje 
pracy w Poznaniu. Od 1 kwie 
tnia br. Adres wskaże Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskiego 3, 
dla 3784g. _______
Gosposia starsza przyjmie po­
sadę od 15 marca tub od 1 
kwietnia. Adres wskaże Biu­
ro Ogłoszeń, Świerczewskiego 
3, nr 3806g,________ _____
Osoba uczciwa, pracowita, w 
średnim wieku, poszukuje po­
sady samodzielnej gospodyni, 
najchętniej na probostwie lub 
u samotnych osób. Oferty Biu 
ro Ogłoszeń Świerczewskiego 
3 dla 3809g.
Emerytka do dziecka potrze­
bna zaraz. Adres wskaże Biu 
ro Ogłoszeń. Świerczewskie­
go 3, nr 38’.5g.

Emerytkę lubiącą dzieci (dwo­
je) przyjmę zaraz. Poznań, 
Poznańska 8/10, m. 3, od 
godz. 12—15. 3923g

Krawcowa z długoletni® prak 
tyką — szyje wszelką gar­
derobę po domach. — Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 3838^_______
Gospodyni lub samodzielna 
pomoc potrzebna na probo­
stwo wiejskie. Oterty Biuro 
Ogłoszeń. Świerczewskiego 3, 
dla 3850g

Nauka
Korepetycji łaciny. fizyki, 
poszukuje 8-klasistka. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Swierczew-. 
skiego 3. dla 3774g.

Ś. F p. 
z Tyrakowskich

Tekla Kucharska
najdroższa, bez granic ofiarna matka, nasza ukochana, 
najlepsza babunia zasnęła w Bogu po krótkich cier­
pieniach, opatrzona Sakramentami św. w Bydgoszczy 
V marca 1955 r. Pogrzeb ukochanej Zmarłej — po 
przewiezieniu zwłok — odbędzie się w Poznaniu, we 
wtorek, 15 bm., o godz, 14 z kaplicy cmentarza na 
Dębcu przy ul. Bluszczowej.

0 bolesnej tej stracie zawiadamiają 
córka, zięć i wnuczęta.

Poznań, Poplrńskich 2. 4020g

Dnia 11 marca 1955 r. zmarł, po długim i ciężkim 
okresie cierpienia, przeżywszy lat 64, mój ukochany 
przyjaciel i mąż, nasz drogi brat, zięć, szwagier, 
stryj, wuj i kuzyn, śp.

prof. Mieczysław Zerhe
Pogrzeb odbędzis się we wtorek, 15 bm., o godz. 

14 z kaplicy cmentarza na Junikowie.
Nabożeństwo żałobne odprawione zostanie w śro­

dę, 16 bm., o godz. 8 w kościele św Michała.
W ciężkim smutku 

w imieniu rodziny i przyjaciół
żona.

Poznań, ul. Śniadeckich 30, m. 5. 3971 g

t

i i

Zguby
Dnia 9 marca br. zgubiono 
upoważnienie K. W. S. —- 
D. R. N., Poznań-Wilda. nr 
046 256, na nazwisko Maria 
Antoniewicz, Poznań, Grobla 
21 oraz ną nazwisko Henryk 
Switalski, Poznań, Pogodna 
50.___________________ 3/94g
Zgubiono indeks nr 3399. wy 
dany przez AM. Krzysztoi Pią 
tek, Poznań, Grunwaldzka 23.

3612g
Zgubiono indeks nr 3410, wy 
dany przez AM. Kazimiera 
Rudnicka, Poznań, Wawrzynia 
ka 23/25._____________3613g
Zgubiono leg. Zw. Zaw. Ko­
lejarzy nr 465168, na naz­
wisko Józef Stachowiak, Po- 
znań. Piekary 25. 3bb7g
Zgubiono prawo jazdy, wyda­
ne przez WRN w Poznaniu, 
na nazwisko Stefan Jankow­
ski, Poznań Ostroroga 3.

_______   3691g
Zgubione wkładkę A, prawa 
jazdy kat. Ilia, nr 0050/53, 
wydaną w Stalinogrodzie. Wa 
claw Suwalski, Węgiewo, 
pow Milicz. 3695g
Zgubiono leg. studencką nr 
232. wydaną przez WSWF. 
Krystyna Staśkicwicz, Poz­
nań. Urbanowska 2. 3699g

Zgubiońo leg. studencką nr 
3752, wydaną przez SI. Maria 
Brelińska, Poznań. Kasprzaka 
5 EL________________ 375 lg
Zgubiono leg. studencką nr 
2122. wydaną przez AM. Li­
dia Markowska, Poznań, Plac 
Zbawiciela 5. 3773g

Zgubiono kolczyk, złoty z bry­
lancikiem (droga pamiątka). 
Zwrot wynagrodzę. Poznań, 
Długa 11, tn. 7a. 3936g

Różne
Igły do podnoszenia oczek 
najwyższej jakości polecamy. 
Wszelkie naprawy igieł, ma­
szynek rzetelnie, szybko wy­
konujemy. F-ma „Terrax*‘, 
Poznań. Kochanowskiego 5.
______________ 3531 g
Piękne nakrycie do chrztu, 
wypożyczę. Poznań. Mickie­
wicza 20, tn 2. 3762g
Ślubną suknię wypożyczę. Po­
znań, Dzierżyńskiego 81, m 1.

3765g
Naprawa mebli, polerowanie, 
bejcowanie, klejenie, wyko­
nuje: Ludkiewicz, Poznań. 23 
Lutego 65 przy Wielkiej.

380 lg
Piękne modele drewniaków 
poleca wytwórnia. Kraków, 
Floriańska 16 (sklep w sie­
ni). K755

Dnia 12 marca 1955 r. 
zmarl po długiej i cięż­
kiej chorobie, opatrzony 
Sakramentami św., nasz 
ukochany syn, brat i 
wnuk w wieku lat 21, 
śp.
Józef Biichler

Pogrzeb odbędzie się 
we wtorek, 15 marca o 
godz. 10 z cmentarza w 
Śzemborowie.

W głębokim smutku 
pogrążeni

rodzice | rodzeństwo
Szemborowo.
pow. Września 3922g
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Sionce w.: 6,06 tj
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Chmurno z większymi roz-

pogodzeniami. Możliwość o-
padów w postaci śniegu lub 
mrzawki. Temperatura mmi
rnalna — 3 st . C.. maksymal-
na + 4 st. C Wiatry prze* j!
ważnie umiar•kowane z kie- ii
runków zachodnich.

Teatry i kina ! 
w Poznaniu j

OPERA — godz. 19 „Jezioro ! 
łabędzie**

TEATR POLSKI — g-odz. 18 \ 
„Dom na Twardej** I

KOMEDIA MUZYCZNA — f 
g. 19.SO „Bosman z Bajki** (

43- i
APOLLO — g. 14, 16, 18 i 20 ! 

,, Wakacje pana Hulot** 
(francuski — od lat 7)

BAŁTYK — g. 15, 17.30 i 20 z 
„Dwa hektary ziemi** (hin* j 
duski — od lat 14)

MUZA — g. 11, 16. 18 i 20 
„Awantura o dziecko** z 
(francuski — od lat 16)

RIALTO — godz. 16 i 18 
,,Skrzydlaci obrońcy** (ra- j 
dziecki — od lat 7). godz. 20 t 
„Młodość Chopina** (polski ! 
— ud lat 14) J

WARTA — godz. 14—20 (co 
godzinę) „Tęcza nad Słowa- ( 
cją“ — dokumentalny !

PIAST — g. 17 i 19 „Babla** | 
(hinduski — od lat 14 j

FOTOPLASTIKON — ..Po- '
dróż po Afryce** <

Najlepsza w Kórniku
— klasa V!

W czasie uroczystości 10-le- 
cia istnienia kórnickiej szko­
ły podstawowej przewodniczą 
cy komitetu rodzicielskiego — 
Skrzypczak wręczył przodują­
cej klasie VI — proporzec 
przechodni.

Tę nową formę walki o wy­
niki nauczania wprowadził ko­
mitet na wniosek rodziców. 
Przedstawiciele komitetu opie 
kuńęzego z PCJR w Kórniku 
przekazali szkole dyplom oraz 
500 zł na pomoce naukowe.

S. Nowak 
korespondent

— Widzisz, mój drogi — mówiła hrabina 
— jak doskonale wpływa surowa kontrola 
poczynań swoich ludzi. Patrzeć na ręce 
a przychodzą rezultaty.

Pan Osiński zapytany w tej sprawie 
przez Rolanda odparł wymijająco:

— Pan hrabia rozumie... Pańskie oko ko­
nia tuczy, ale w ogóle w 1913 i 1914 lepsza 
była koniunktura i ceny płodów rolnych. 
W stronach, gdzie się urodziłem, lud mówi: 
„Przed burzą najprędzej trawa rośnie"... 
No, a burza wybuchła.

Zaczął się także ppjawiać w pałacu no­
wy gość, dawniej bywający tylko na wiel­
kich uroczystościach. Przychodził niemal 
codziennie, wiodąc długie rozmowy z jaś­
nie oświeconą. Szedł w długiej, czarnej su­
tannie, w birecie na głowie, pozdrawiał mi­
jających go ludzi, czasem nawet się zatrzy­
mywał.

Nie można jednak powiedzieć, że mimo 
tych pozorów zainteresowania, ksiądz Do­
roszewski miał więcej sympatii we wsi i 
okolicy od dawnego proboszcza. Do księ­
dza Gmerowicza poza cudacznymi imiona­
mi, którymi obdarzał parafian, nikt nie 
miał znaczniejszych pretensji. Nie pogar­
dzał ani chłebem, ani okowitą na weselach 
i chrzcinach, bez uważania na to, jakiego 
stanu człowiek te uciechy wyprawiał. Ina­
czej ks. Doroszewski: o wszystkim wiedział, 
wszystkim się interesował. Chłopacy mó­
wili do siebie: „Uważaj, nie idź z którą w 
krzaki za blisko, bo cię od razu proboszcz 
wypatrzy i z ambony wygarnie!" — i w 
tej kpinie było sporo racji.

Na wesela i chrzciny ksiądz przychodził, 
lecz tyle, by umaczać usta, coś tam prze­
kąsić. Z kamienną twarzą, jakby bezustan­
nie odprawiając nabożeństwo — wycho­
dził. Tak też kroczył do pałacu. Przed 
gwiazdką przyszedł oznajmiając najśwież­
szą nowinę.

— Bilewitz śmiertelnie ranny, pani hra- 
bind Była u mnie żona, prosząc o mszę w 
jego intencji Odłamek trafił go w głowę.

Nie okazałą zainteresowania.
— To, zdaje się, był bardzo prymitywny 

grubianin.

Ksiądz podniósł oczy na młodą kobietę.
— Owszem. Takich ludzi zawsze los 

wpierw doświadcza. Nie znają umiarko­
wania ani w dobrym, ani w złym. Rozpy­
chają się łokciami. Z przeznaczeniem nie 
można żartować. Bóg bywa surowy w 
swoich wyrokach. .

— Nie rozumiem. Ksiądz jest tajemni­
czy.

— A... to dłuższa historia. Pani hrabina 
wie, że on miał zupełnie porządnych rodzi­
ców. Ojciec był pisarzem w majątku pana 
Zakrzewskiego w powiecie wrzesińskim, no, 
a syn został Prusakiem. Jego już tam Bóg 
osądzi, gdy nadejdzie czas, ale złej sprawie 
on służył. Proszę się nie dziwić — pospie­
szył z wyjaśnieniem. — Pani hrabina nie 
mogła jeszcze poznać wszystkich spraw tu­
tejszych, ale u nas lud jest polski. Tego 
się nie zmieni. Ja przez pana Bilewitza mu- 
siałem dzieci w obcej mowie wiary uczyć, 
bo napisał donos do inspektora. Tylko ka­
techizm został mi w języku polskim.

Pani Liza spojrzała na księdza z odrobi­
ną pobłażania. Wydawało się jej, że to czło­
wiek całkowicie rozsądny, trzeźwy, a tu ja­
kieś marzenia, sny. Głośno powiedziała.

— Sądzę, że swoich poglądów ksiądz nie 
rozgłasza.

Proboszcz zaniepokoił się, lecz odrzekł 
spokojnie.

— Co ja myślę i cziVię mogę powierzyć 
tylko Bogu. Jestem posłusznym synem ko­
ścioła i czynię, co jego zwierzchnicy nu na­
kazują, ale... — tu zawahał się na moment. 
— Nie można przechodzić mimo tego, co 
odczuwa naród, deptać jego uczucia lub 
wiarę, bo i do tego w naszej ziemi dążono. 
Oczywiście nie pochwalam buntownictwa 
i braki/ lojalności, bo władzę trzeba szano­
wać, inaczej wiara i kościół bywa zagrożo­
ny. Ale w Berlinie cesarz powinien myśleć 
o wszystkich swoich poddanych nie tylko 
wtedy, gdy idą ginąć dla jego chwały.

Przerwał na chwilę.
— Nie każdy wybiera drogę Bilewi­

tza, pani hrabino, Polacy i Niemcy to 
dwa narody. Naród nie umiera. Chrystus 
był ukrzyżowany, a zmartwychwstał...

Ostatnie słowa wypowiedział z patosem, 
wstając już z miękkiego fotela.

(Ciąg dalszy nastąpi)

0 rakootJpornych ziemniakach
Obywatel W. W. z Kościana j

zwrócił się do redakcji z zapy­
taniem. jakie odmiany ziemnia 
ków są rakoodporne i jak roz- 
poznaje się chore na raka ziean 
niaki? Ponieważ rak jest jedną 
z najgroźniejszych chorób 
ziemniaka, przeto sądzimy, że 
omówienie tej sprawy zainte­
resuje wielu czytelników i dla­
tego drukujemy odpowiedź na 
łamach „Głosu**.
Zrozumiałej że najlepszą 

metodą zwalczania raka ziem-! 
niaczanego jest uprawianie! 
odmian ziemniaków rakood- i 
pornych. Do nich zaliczamy! 
następujące (nadające się 
szczególnie na ziemie nasze­
go województwa): Bem, żół- 
ciak, Karmazyn, Koszalińskie, 
Narwik, Merkury, Pionier, Ru-! 
bin, Dar, Parnasie. Natomiast 
odmiana Wohltman nie jest 
rakood porna.

Rak objawia się głównie na 
kłębach ziemniaczanych (bul­
wach). W pobliżu oczek oraz 
na końcu rozłogów znajdują 
się narośle, ^podobne kształ­
tem do małych .kalafiorów.; 
Nieraz są one bardzo małe, 
rozmiarem nie przekraczające! 
ziarnka grochu, a niekiedy i 
potrafią dochodzić do dużych i 
rozmiarów i wagi 500 gramów. 
Często zamiast kłęba wytwa­
rza się bryłowaty, kalafioro- 
waty nowotwór. Młode naro­
ślą są białe i twarde, z cza-, 
sem brunatnieją, miękną i 
rozpadają się. Przypominają :

Kolejarze
— spółdzielcom

Ekipy łączności miasta ze 
wsią przy DOKP w Poznaniu 
odwiedzają często spółdzielnie 
produkcyjne w powiecie wrze­
sińskim organizując tam wy­
stępy artystyczne.

Spółdzielcy z Budziłowa i 
Wszembcrza dzięki właśnie po 
mocy poznańskich kolejarzy 
założyli u siebie świetlicę o- 
raz zorganizowali zespoły ar­
tystyczne, balet dziecięcy, 
chór i kółka recytatorskie.

W stałym kontakcie ze spół 
dzielniami są też ekipy służby 
zdrowia przy DOKP. Udziela­
ją one pomocy lekarskiej miej 
scowej ludności. Godna po­
ci; wały jest również pomoc o- 
kazywana spółdzielniom przez 
kolejarzy — ZMP-owców. Po­
moc ta przejawia się m. in. w 
przekazywaniu młodzieży wi 
skiej sprzętu świetlicowego 
Sportowego.

E. Stempin
korespondent

wtedy kawałki dobrze przegnii 
łego obornika i wydzielają 
charakterystyczny zapach! 
zgnilizny.

Przy wykopkach należy 
zwracać baczną uwagę na to, 
czy wybierane ziemniaki nie 
mają rakowatych narośli. 
Zbierając ziemniaki z pola za 
rażonego rakiem trzeba je 
bardzo starannie przebrać, od 
rzucając kłęby rakowate, któ­
re po uprzednim uparowaniu 
można przeznaczyć dla inwen 
tarza. Inaczej bowiem — po­
nieważ zarodnie zimowe raka 
zachowują żywotność po przej 
ściu przez przewód pokarmo­
wy zwierząt — choroba roz­
nosiłaby się na poła wraz z 
obornikiem.

Pozostałe ziemniaki zebra­
ne z pola, gdzie trafiały się 
nam kłęby rakowate — są nie­
pewne, mimo że są zdrowe. 
W żadnym wypadku nie na­
dają się one do sadzenia. Nie 
należy ich wynosić poza ob­
ręb gospodarstwa. Nie wolno 
również wyrzucać na gnojow- 
nik obierek z chorych ziem­
niaków. Trzeba także każde­
go dnia, wracając z pola od 
wykopków (mowa o polu z 
ziemniakami rakowatymi), 
oczyszczać dokładnie obuwie, 
by nie przenieść choroby na 
inne grunta.

Rak występuje przede 
wszystkim na Ziemiach tak 
zwanych „wyziemniaczonych“ , 
gdzie ziemniaki przychodzą 
zbyt często po sobie. Straty z1 
powodu zarażenia ziemniaków 
rakiem są oczywiście bardzo 
duże i wzrastają z roku na, 
rok. Chore ziemniaki poza 
tym nie nadają się do prze­
chowywania, albowiem łatwo 
gniją.

Inżynier M.

Nieprzemyślana
decyzja

GS w Kórniku (pow. Śrem)'
; dysponowała w pierwszym o- 
i kresie swego istnienia ciągni- 
: kiem i samochodem ciężaro- 
j wym. Na mocy jednak rozpo- 
! rządzenia WZGS środki trans- 
I portowe przekazano PZGŚ w 
' Śremie, tak że pracownicy spól 
i dzielni kórnickiej dostarczają 

towar do odległych od 5—16 
. km sklepów terenowych woza-' 
, mi konnymi. W tej sytuacji i 
i sklepy wiejskie są zaopatrywał 
, ne tylko raz w tygodniu, 
j O trudnościach kórnickiej j 

GS wie dobrze WZGS w Po- 1
■i znaniu. Jednak do dzisiaj nie 
‘ powziął żadnej decyzji zmie­

rzającej do poprawienia trud­
nych warunków pracy w pod­
ległej sobie placówce. (St. N.)

Skutki chuligaństwa na szosach

Zdarza się, że na szosach naszego województwa kierowcy 
pojazdów mechanicznych uprawiają swoiste chuligaństwo. 
Przepisy mówią wyraźnie, a i dobry obyczaj nakazuje, aby 
przy mijaniu się dwóch samochodów obaj kierowcy przyga­
sili długopromieniowe reflektory.

Zdarza się, niestety, aż nazbyt często, że jeden, z nich ref­
lektorów nie gasi, oślepiając jadącego naprzeciw kolegę. Te­
mu z koleń nie zawsze udaje się zahamowanie wozu i oto skut­
ki, jakie widzimy na zdjęciu. Kierowca samochodu towarowe­
go należącego do PKS z Gdyni, jadąc od strony Kościana, zo­
stał oślepiony pod Stęszewem przez reflektory jadącego z Po­
znania samochodu osobowego. Nie zdążył puścić w ruch ha­
mulców i druga przyczepka uderzyła o drzewo. Skutki: zni­
szczona przyczepa, uszkodzony i rozrzucony cenny ładunek, 
nie mówiąc już o zniszczeniu drzewa.

Wojewódzka Komisja Drogowa, która przeprowadziła kontro­
le pojazdów mechanicznych na szosach w ciągu dnia, winna 
też od czasu do czasu przeprowadzać lotne kontrole w nocy 
i karać szoferów za ich wybryki.

Powiat krotoszyński 
czeka na nawozy sztuczne

Ostatnia sesja Powiatowej Ra 
dy Narodowej w Krotoszynie 
była poświęcona przede wszy­
stkim wiosennej akcji siewnej.
Jak wynika z referatu, powiat 
krotoszyński ma zwiększyć w 
bieżącym roku uprawę psze­
nicy jarej o 100 procent oraz 
wzmóc znacznie uprawę kuku­
rydzy.

Kiermasz 
garmazery jno- 
cukierniczy
w Gnieźnie

Gnieźnieńskie Zakłady Ga­
stronomiczne na życzenie 
mieszkańców miasta i powia­
tu urządzają w dniu 19 bm. 
w restauracji „Polonia" przy 
ul. Chrobrego 32 wielki kier­
masz garmażeryj no-cukierni­
czy.

Kiermasz ten będzie poka­
zem sztuki kulinarnej pracow 
ników zakładów gastronomicz 
nych w Gnieźnie oraz sztuki 
cukierniczej pracowników „E- 
splanady".

Podczas kiermaszu w godzi­
nach od 10—19 odbywać się 
będzie także sprzedaż wyro­
bów cukierniczych i daii gar­
mażeryjnych, z których naj­
lepsze będą premiowane.

Ciekawy 

a pożyteczny kurs

o hodowli jedwabników
Powiatowy Zarząd Rolnic­

twa przy Prezydium PRN w 
Szamotułach zorganizował o- 
statnio ciekawy i bardzo po­
żyteczny kurs z zakresu jed- 
wabnictwa. W programie kur 
su omówiono następujące za­
gadnienia: kontraktacja gre­
ny (jajeczek), hodowla i cho­
roby jedwabników, morwa 
jako baza paszowa dla gąsie­
nic jedwabnika, sadzenie mor 
wy, organizacja handlowych 
szkółek morwowych oraz po­

pów w paszę za dostawy po- moc państwa w upowszech- 
nadplanowe przez GS w Do- nieniu jedwabnictwa. 
brzycy. Na zakończenie wyświetlo-

T .. . „ . ny został interesujący film
Na tejże sesji przewodniczą Jo hodowli jedwabników. W 

cy Prez. PRN — Wielgosz u-jkursie tym wzięli udział spół- 
dekorował medalami 10-lecia idzielcy, rolnicy z PGR-ów i 
Polski Ludowej 21 nauczy- !chłopi indywidualni z całego 
cieli oraz 4 działaczy społecz- powiatu, J. Jakubowski 
nych. (fk.) i korespondent

Na ogół powiat jest przygo 
towany do wiosennej akcji sie 
wnej, jednak stwierdzono jesz 
cze pewne niedociągnięcia. 
Mimo że przydział nawozów 
sztucznych został zwiększony 
o 56 ton, to jednak istnieje 
obawa. że nie wystarczy to do 
należytego,» zaopatrzenia rol­
nictwa zwłaszcza w nawozy 
fosforowe, azotowe i wapno na 
wozowe.

Dotychczas w powiecie 17 
spółdzielni produkcyjnych re­
produkuje kwalifikowane ziar 
no siewne, zaopatrując w nie 
23 wsie indywidualne oraz 11 
spółdzielni. W bieżącym ro­
ku spółdzielnie te wyproduko­
wały około 300 ton ziarna 
kwalifikowanego owsa i psze- 

. nicy.
POM w Pogorzeli jest na­

leżycie przygotowany do wio­
sennej akcji siewnej, nato­
miast POM w Krotoszynie nie 
ukończył przygotowań z bra­
ku części zamiennych.

Radny Czesław Baszyk z 
Trzebinia wykazał znaczne za 
interesowanie chłopów przygo 
towaniem do siewów, podkre­
ślając jednak niedostateczne i 
opóźnione zaopatrywanie chło

KULTI/RALW
Poważnym wydarzeniem w 

życiu kulturalnym Rawicza byl 
przyjazd Warszawskiej Ope­
retki Objazdowej, która wy­
stawiła „Krainę uśmiechu" — 
Lehara w opracowaniu Białka. 
Mieszkańcy gorąco oklaskiwali 
uroczą operetkę i pragnęliby, 
aby tego rodzaju występy w 
ich mieście nie były tak rzad­
kie...

43-
W Państwowym Domu Kul­

tury w Rawiczu odbył się w 
związku z Rokiem Mickiewi­
czowskim odczyt poświęcony 
twórczości, naszego wielkiego 
Wieszcza. Odczyt ten zorgani­
zował PDK, a prowadził go 
Tomasz Maślak. (St. B.)-M-

Zycie ku 1 turalno-oświa i owe 
w PGR — Petryku (pow. Ka­
lisz) rozwija, się bardzo dobrze. 
Ostatnio zespół artystyczny 
wystawił dwie sztuki pt, „Su­
kienka- balowa" i „Końskie na­
zwisko". Chłopi okoliczni chęt­
nie uczęszczają na tego rodza­
ju występy artystyczne.

Zespół ten nie ogranicza się 
do występów na własnym tere­
nie, lecz również odwiedza o- 
koliczne wioski. Zebrane fun­
dusze przeznacza sic na zakup 
nowych kostiumów dla zespo­
łu. (t)

Jeszcze sq niedociqgnięcia 
w sklepach kaliskich

Higiena i estetyka w skle- I 
pach kaliskich pozostawia je­
szcze wiele do życzenia. Prze­
prowadzona niedawno kon­
trola sanitarna ujawniła 
liczne niedociągnięcia. Stwier 
dzono m. in. brudy i śmieci w 
sklepach, zaniedbaną odzież 
zawodową, brak książeczek 
zdrowia. *

Junaczki zgłaszają się
do brygad rolnych

Jak już wspominaliśmy ju- 
naczki SP w Wolsztynie za­
apelowały w dniu 3 bm. do 
dziewcząt wszystkich woje­
wództw w kraju o zgłaszanie 
się do brygad rolnych SP. Na 
apel ten odpowiedziało już 
około 150 dziewcząt naszego 
województwa.

Pierwszy turnus ochotni­
czek do brygad rolnych SP 
wyjedzie w początkach maja 
na 2-miesięczne prace rolne 
do PGR-ów woj. koszalińskie­
go, szczecińskiego i gdańskie­
go. Junaczki wynagrodzone 
będą według stawek obowią­
zujących sezonowych robotni­
ków rolnych.

Zgłoszenia do brygad rol­
nych przyjmują wszystkie Ko 
mendy Powiatowe SP, a w 
Poznaniu Komenda Wojewódz 
ka SP przy ul. Grunwaldz­
kiej.

Zepsuła pompa...
W Jaraczewie (pow. Jaro­

cin) przy ul. Kolejowej znaj-/ 
duje się pompa publiczna, z 
której korzysta duża liczba 
mieszkańców. Pompa ta jed­
nak od paru miesięcy' jest 
nieczynna na skutek uszko­
dzenia. i

Stan taki nadal nie moee 
istnieć. Naprawą pompy wih- 
no zająć się niezwłocznie 
Prezydium Gromadzkiej Ra­
dy Narodowej. (M. G.)

Nauka 'pływania
Członkinie Koła LPż przy 

III Liceum żeńskim w Kali­
szu zorganizowały ostatnio 
kurs wstępnych wiadomości 
wodnych, w którym brało u- 
dział 20 osób.

Koło to postanowiło zorga­
nizować jeszcze jeden taki 
kurs, a w okresie letnim prze­
prowadzić masową naukę pły­
wania. (t)

Kolegium Orzekające uka­
rało grzywnami kilka skle­
powych za nieporządki w 
sklepach, m. in. Kazimierza 
Karwasińskiego, Marię Boro- 
wiak i Leokadię Nowak. Te 
środki wychowawcze uważać 
należy za niewystarczające, 
jeżeli kierownictwo zakładów 
nie będzie częściej kontrolo­
wało personelu.

Są również wypadki, że kie 
równicy sklepów ukrywają 
towary dla swych znajomych. 
Np. kierownicy sklepów PSS 
nr 49, 121 i 6 oraz MHD nu­
mer 47 ukrywali mąkę, ma­
sło i pończochy pod ladą. Po­
nadto oszukiwano klientów 
na wadze. Również w PDT 
na skutek braku kontroli 
sprzedawano ze stoiska obuw 
niczego buty pochodzące ze 
źródeł nielegalnych.

Wykrycie tych różnych nie­
dociągnięć powinno zmobili­
zować kierownictwo PSS i 
MHD w Kaliszu do systema­
tycznej pracy polityczno- 
wychowawczej, szkolenia za­
wodowego personelu oraz or­
ganizowania współzawodnic­
twa i racjonalizatorstwa 
wśród sklepowych, (t)

Utrudniają 
pracę w świetlicy

Ku wielkiemu zadowoleniu 
młodzieży ostrowskiej w poło­
wie października ub. r. otwar­
ta została przy ul. Sienkiewi­
cza 3 obszerna, jasna, efekto­
wnie udekorowana świetlica. 
Dobrze zaopatrzona w czaso­
pisma i gazety, szachy, §r/ 
przyciąga stale coraz więcej 
młodzieży. Jest też tu radio, 
stoły, przy których można od­
rabiać lekcje i przeczytać de­
brą książkę. Dziennie odwie­
dza świetlicę około 200 osob.

śmiało można by ,pow1®" 
dzieć. że Młodzieżowa świetli­
ca Dworcowa w Ostrowie jest
wrogiem nudy.

Niestety pracę świetlicy u- 
trudniają chuligani, którzy 
nie chcą się podporządkować 
obowiązującemu regulamino­
wi'?, Nazwiska ich zanotowano. 
Jeśli ten list nie odniesie skut­
ku wtedy nazwiska opubliku­
jemy. (528)

Kierownictwo Młodzieżowej 
Świetlicy Dworcowej

w Ostrowie
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